
Delegacja armii NRD 
przybyła do Polski

. Do Polski przybyła z kilku 
dniową wizytą oficjalną dele­
gacja Narodowej Armii Ludo­
wej NRD z ministrem obrony 
narodowej gen. armii Hein- 
zem Hoffmannem.

W godzinach południowych 
delegacja została przyjęta 
przez ministra Wojciecha Ja­
ruzelskiego.

Tego samego dnia goście z 
NRD złożyli w asyście kompa 
nii reprezentacyjnej WP wień 
Ce na Grobie Nieznanego Żoł­
nierza i na cmentarzu — Mau 
zoleum Żołnierzy Radzieckich 
w Warszawie.

Delegacja zwiedziła stolice 
i zapoznała się z ekspozycjami 
Muzeum Wojska Polskiego.

Program przewiduje wizyty 
w kilku jednostkach wojsko­
wych. (PAP)

Ukazuje sie od 16. U 1945

Sprawny zbiór plonów
z cennym dorobkiem

a?W'

Poznań, wtorek 10 lipca 1973
Nr 162 (9134)

Cena 50 gr

2-7 października br. 
Kongres Sił Pokojowych

Trwające od 3 dni spotkanie kon 
sultatywne w Moskwie z udziałem 
przedstawicieli społeczeństwa po­
nad 70 krajów świata ustaliło da­
tę Światowego Kongresu Sił Po­
kojowych. Odbędzie się on w 
dniach 2—7 października br. w Mos 
kwie. (PAP)

tematem krajowej narady
Podstawowe zagadnienia sprawnego zbioru tegorocznych 

i zwiększenia przyszłorocznych plonów zbóż oraz przyspie­
szenia rozwoju produkcji zwierzęcej, zwłaszcza żywca woło­
wego. były 9 bm. w Ministerstwie Rolnictwa tematem narady 
kierowników wydziałów rolnictwa WRN oraz dyrektorów WZ 
PGR i WZ Mechanizacji Rolnictwa.
W rezultacie dużego wysiłku 

włożonego w przygotowanie 
gospodarstw rolnych i zaple- 

1 cza technicznego do tegorocz- 
I nych zbiorów, stan gotowości

Narada w KW PZPR

maszyn, jak podkreślali uczest 
nicy narady, jest w br. znacz­
nie wyższy niż w latach po­
przednich. Podjęto też środki 
zabezpieczające prace kombaj­
nami na dwie zmiany oraz 
orzeprowadzenia w większości

tys. szt. płótna do snopowłazałek 
oraz innych deficytowych części.

Niezależnie od starań prze­
mysłu maszyn rolniczych, nie­
zbędne jest, tak nodkreślił kie­
rownik Wydziału Rolnego KC 
PZPR — E. Mazurkiewicz, wy-

Dokończeme na str. 2

aospodarstw państwowych

Ocena gospodarki Wielkopolski
w pierwszej połowie roku

zbiorów i upraw pożniwnych 
tzw. systemem brygadowym. 
Poza stałymi warsztatami na­
prawczymi POM. MBM. kółek 
rolniczych i PGR zorganizowa­
no 2 200 samochodowych pogo­
towi technicznych oraz 25 ekip 
fabrycznych, które czuwać bę­
dą nad sprawną pracą sprzętu 
w czasie żniw.

Program współpracy 
polskich i francuskich 

kombatantów

Sekretarze komitetów powiatowych z województwa poznań­
skiego i dzielnicowych PZPR z Poznania spotkali się wczoraj 
w Komitecie Wojewódzkim PZPR na naradzie poświęconej
problematyce ekonomicznej.
W czasie spotkania głos za­

brał sekretarz KW PZPR 
Alfred Kowalski. Stwierdził 
on. iż osiągnięte w naszym wo­
jewództwie w pierwszej poło­
wie tego roku wyniki produk-
cyjne w przemyśle należy
uznać za zadowalające. Nie
wszystkie jednak wskaźniki
mogą satysfakcjonować w rów 
nym stopniu. Plan sprzedaży 
został wykonany w 104.7 proc. 
Do banku „30 miliardów” za­
łogi zakładów pracy Poznania 
i Wielkopolski dały jak dotąd 
wkład dodatkowej produkcji 
w: rtości 1,17 mld zł. W skali 
wojewódzkiej wydajność pro­
dukcji jest większa, niż w ana­
logicznych okresach lat 1971 i 
1972. Niepokój budzić musi na 
dal utrzymującą się wysoka 
absencja w pracy, chociaż i 
tutaj notuje sie poprawę. Na 
przykład w styczniu nie prze­
pracowano w województwie z 
tego powodu 18900 dni robo­
czych. a w maju 14400 dni. 
Problem absencji w pracy po 
winien być szczegółowo prze-

analizowany przez wszystkie 
administracje zakładów pracy, 
instancje związkowe i partyj­
ne. Zmalała liczba zakładów, 
które nie wykonują swych pla 
nowych zadań produkcyjnych. 
W styczniu było w naszym wo­
jewództwie takich zakładów 
58, a w czerwcu liczba maru­
derów zmalała do 11.

Alfred Kowalski podkreślił 
też, iż trwająca obecnie kani­
kuła oraz zbliżające się żniwa 
które spowodują znaczny 
okresowy odpływ tzw. chłopo-

Podstawowym problemem jest 
jednak nadal zaopatrzenie w czę­
ści zamienne, niezbędne do usu­
wania. nieuniknionych w czasie 
tak trudnych i oilnych nrac oolo- 
wveh — awarii maszyn. Dyrektor 
.Acromv” zapewnił, że wykorzy­
stane zostana nrzez przemysł ma­
szynowy wszelkie możliwości. abv 
zabezpieczyć dostawy części zamień 
nych, a także i ciągników dla rol­
nictwa. Już w pierwszych 7 dniach 
lipca zakłady produkujące maszy­
ny rolnicze wysłały do składnic 
handlowych 78 samochodów 18-to- 
nowych z częściami zamiennymi a 
dalsze transporty sa realizowane. 
Podjęto starania dostarczeni* w 
lipcu brakujących rolnictwu 10

9 bm. odbyło się w Warsza­
wie w Urzędzie dzs Kombatan 
tów spotkanie z delegacją fran 
cuskiego Ministerstwa Byłych 
Kombatantów i Ofiar Wojny, 
podczas którego omówiono kie 
runki dalszej współpracy mię 
dzy obu resortami.

Rozmowy, w których wzięli u- 
dział min. d. s. kombatantów — Mie 
czysław Grudzień i przewodniczą 
cy delegacji francuskiej min. An­
dre Bord, dotyczyły m. in. spra­
wy wzniesienia na terenie Francji 
pomnika upamiętniającego walkę 
Polaków o wolność Francji w la­
tach II wojny światowej, zorgani­
zowania — w 30 rocznice zwycię­
stwa nad faszyzmem — polsko-fran 
cuskiej sesji historycznej oraz przy 
gotowania w paryskim Muzeum Ru 
chu Oporu stałej ekspozycji obrazu 
jacej udział Polaków we francu­
skim ruchu oporu. (PAP)

i

Z Helsinek powróciła polska delegacja, która pod przewodnic­
twem ministra spraw zagranicznych Stefana Olszowskiego ucze­
stniczyła w Europejskiej Konferencji Bezpieczeństwa i Współpra­
cy. Na zdjęciu: powitanie na lotnisku w Warszawie. Od lewej: 
Jerzy Łukaszewicz, Franciszek Szlachcic, Franciszek Kaim, Stefan 

Olszowski.
CAF — Matuszewski — telefoto

robotników przemysłu do
Spotkają się 19 bm. w Krakowie

Hotel „Polonez" 
gotowy przed MTP1974

Wczoraj zapadła decyzja 
przyspieszenia o dalsze dwa 
miesiące terminu ukończenia 
budowy hotelu „Polonez w 
Poznaniu. Cykl normatywny 
dla tego rodzaju obiektu wy­
nosi 54 miesiące, tymczasem 
budowa „Poloneza’ miała 
trwać niecałe dwa lata. Roz­
poczęła się bowiem w połowie 
września minionego roku, a 
zakończenie budowy przewidy 
wano w lipcu 1974. Ostate­
cznie orbisowski hotel przy 
al. Stalingradzkiej gotowy bę 
dzie przed przyszłorocznymi 
wiosennymi Międzynarodowy 
mi Targami Poznańskimi.

Generalnym wykonawcą 14- 
kondygnacyjnego hotelu na 
przeszło 600 miejsc, który pow 
staje z wielkich płyt, jest za­
łoga Poznańskiego Przedsię­
biorstwa Budowlanego nr 
Do jego wznoszenia, przyczy­
niają się też załogi licznych 
innych przedsiębiorstw budo­
wlanych. (a)

pracy na roli, nie powinny 
wpłynąć na obniżenie tempa i 
jakości produkcji w przemyśle. 
Kierownictwa zakładów musza 
w tvm okresie osłabienie ka­
drowe rekompensować dobra 
organizacją pracy i właściwym 
zabezpieczeniem produkcji.

W trakcie spotkania przed­
stawiciele wydziałów ekono­
micznego i budownictwa KW 
PZPR poinformowali zebra­
nych o wynikach kontroli do­
tyczących stanu zabezpiecze­
nia przeciwpożarowego w licz­
nych zakładach pracy oraz o 
aktualnym stanie realizacji pla 
nów przerobowych w budow­
nictwie. (mao)

Na temat oceny półrocza 
wielkopolskiego budownictwa 
mszemu szerzej w komentarzy 
nt. ,.Pvdowlani na półmet­
ku”. (str. 2)
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L. Breżniew uda się na Kubę
Na zaproszenie pierwszego se­

kretarza KC Komunistyczne i Par­
tii Kuby i uremiera Fidela Castro, 
odbędzie sie w grudniu 1973 lub

EO
na Kubie sekretarza eeneralne- 
KC KPZR, Leonida Breżniewa.

Rozmowy w Houston

Przygotowania do Zlotu
9 bm. Komitet Wykonawczy Rady Głównej 

cjaHstycznych Związków Młodzieży Polskiej 
przygotowań do Zlotu Młodych Przodowników 
w Krakowie.
Zlot rozpocznie się 19 bm. 

wieczornym apelem w miastecz 
ku zlotowym. 20 lipca odbędzie 
się manifestacja młodzieży pod 
pomnikiem Włodzimierza Leni­
na w Nowej Hucie. Tego dnia 
młodzi przodownicy spotkają 
sie z załogami zakładów pracy 
Krakowa. W Nowej Hucie od­
będzie sie ..spotkanie pokoleń” 
budowniczych socjalistycznej 
Polski. W sobotę. 21 bm. wo­
jewódzkie delegacje uczestni­
ków Zlotu wyjada do powia­
tów woj., krakowskiego, za-

minister spraw zagranicznych 
CSRS Bohuslav Chnioupek.

Współpraca Francja - ZSRR
W poniedziałek przed południem 

w Moskwie rozpoczęła się 8 sesja 
stałej mieszanej radziecko-f ran- 
cuskiej komisji współpracy nauko­
wo-technicznej i gospodarczej.

poznając sie z

Federacji So- 
omówił stan 

Pracy i Nauki

osiągnięciami
społeczno-gospodarczymi i kul­
turalnymi tego regionu.

Centralny dzień Zlotu — to 
Święto Odrodzenia: meldunki 
o realizacji czynów produkcyj­
nych i społecznych, nowe zo­
bowiązania. ślubowanie. Wie­
czorem na ulicach krakowskie­
go Starego Miasta odbędzie się 
karnawał młodości.

Zlot Młodych Przodowni­
ków Pracy i Nauki zakończy 
uroczvstv apel w dniu 23 lip­
ca. (PAP)

wien czas żeglugi morskiej i ko­
munikacji lotniczej. Znajduje się 
tam poligon doświadczeń nuklear­
nych Francji.

Marsz pokoju

Główny plac w Potigny 
nosi imię Kopernika

W ośrodku pilotowanych lotów 
kosmicznych w Houston rozpoczę­
ła się 9 bm. narada radzieckich i 
amerykańskich kosmonautów, uczo 
nych i specjalistów, którzy omó­
wią zagadnienia związane ze współ 
nym lotem statków kosmicznych 
Sojuz” i „Apollo”, planowanym 

na rok 1975.

Spadek wartości dolara
W poniedziałek, mimo uchwał, 

jakie zapadły w Bazylei na posie­
dzeniu gubernatorów banków cen­
tralnych najbogatszych kraj5w 
świata zachodniego, na rynkach 
wymiany zanotowano dalszy spa­
dek wartości dolara. W Tokio np. 
kurs dolara wynosi obecnie 254 ie- 
ny. a więc po raz pierwszy poni­
żę 260 jenów. Spada również na­
da’ cena złota. Na rynku londyń­
skim za jedną uncję złota płaci 
się 124.5 doi., tj. o 2,5 doi. mniej 
niż w piątek.

Nowa eksplozja jądrowa?

Hiroszimę — miasto, które 28 lat 
temu ucierpiało wskutek amery­
kańskiej eksplozji atomowej — 
opuścił ..Krajowy marsz pokoju”. 
Uczestnicy marszu — działacze ru- 
chv na rzecz pokoju — przybędą 
8 sierpnia do Nagasaki, gdzie z 
inicjatywy Ogólnojapońskiej Rady 
na Rzecz Zakazu Broni Atomowej 
i Wodorowej odbędzie się konfe­
rencja na temat zakazu broni ją­
drowej.

Sukces komunistów w Tokio
Niedzielne wybory do 125-osoho- 

wej Rady Miejskiej Tokio — przy­
niosły komunistom kolejny dużv 
sukces. Zwiększyli oni swój stan 
posiadania o 6 mandatów. Stali sę 
trzecią najsilniejsza partią we wła 
dzach miejskich blisko 12-miliono- 
wej stolicy Japonii.

CSRS - USA

W potigny. mieście leżącym w 
departamencie Ca1vados (Francja 
odbvła się w niedziele 8 bm. uro 
czystość nadania jednemu z 
nvch nłaców mia«- ‘~’enia Mlk0" 
laja Kopernika. (PAP)

W poniedziałek w Pradze zostn- 
ła podpisana pierwsza konwencją 
konsularna między Czechosłowa­
cje ' Stanami Zjednoczonymi. Kon 
wencję podpisali przebywający z 
wizyta oficjalną w Pradze sekre- 
tar stanu USA William Rogers i

W Paryżu podano oficjalnie 
wiadomości, że poczynając

do 
od

Wizyta przyjaźni
wtorku, od godz. 13.01 czasu war­
szawskiego (a o północy z wtorku 
na środę czasu lokalnego), wokół 
atolu Mururoa utworzona zostaje 
strefa bezpieczeństwa. W obrębie 
tej strefy rząd francuski zastrzega 
sobie prawo zawieszenia na pe-

W poniedziałek z oficjalną wizy­
tą przyjaźni przybyła do Moskwy 
delegacja Partii Pracujących Wiet­
namu i rządu DRW. Na czele de­
legacji stoją: sekretarz KC PPW 
Le Duan i premier rządu DRW 
Pham Van Dong.

9 bm. powócila z Helsinek 
delegacja PRL, która pod prze 
wodnictwem ministra spraw za 
granicznych Stefana Olszow­
skiego uczestniczyła w pierw­
szym.etapie Konferencji Beznie 
czeństwa i Współpracy w Eu­
ropie.

W wypowiedzi, udzielonej na 
lotnisku dziennikarzom S. 
Olszowski podkreślił, że pierw 
szy etap konferencji można 
uznać za zdecydowany sukces 
polityki odprężenia Tej polity 
ki. która głoszą i naisilmej re 
prezentują kraje socjalistycz­
ne. Otworzył on — zaakcento­
wał minister — dobre perspe­
ktywy dla drugiego roboczego 
etanu konferencji

Odbędzie się on we wrześ­
niu w Genewie. Zadaniem te­
go etapu bedzie przygotowanie 
konkretnych dokumentów dla
etapu trzeciego ewentual-
nego spotkania na szczycie. Ge

Zaprzysiężenie rządu włoskiego
W poniedziałek nastąpiło za­

przysiężenie 35 z kolei powojen­
nego rządu włoskiego na czele z 
premierem Mariano Rumorem. Jest 
to gabinet centrolewicowy z udzia­
łem Chrześcijańskiej Demokracji. 
Partii Socjalistycznej. Republikań­
skiej i Socjaldemokracji.

Afryka w EWG
W stolicy Nigerii I.agos rozno-

raibów i Pacvf iku. 
omówieniu wsnólnego 
nrzed roznoczvnaiacvn
ca

EWG.

Brukseli rozmowami wstęp­
na temat stowarzyszenia z

Oberwanie chmury
W wyniku oberwania sie chmu­

ry, które nastąpiło w niedziele 
o świcie nad dwiema wioskami 
meksykańskimi w pobliżu Guada- 
lajary. 30 osób poniosło śmierć, a 
27 odniosło poważne obrażenia. 
Około 1200 osób pozbawionych zo­
stało dachu nad głową-
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neralnie 
uważać, 
na dość 
przetarty

rzecz biorąc można 
że Europa wkracza 
już uporządkowany, 
i w dal prowadzący

szlak pokojowej współpracy.
bezpieczeństwa. wzajemnego
zaufania między narodami i 
między społeczeństwami.

S. Olszowski dodał ze w cza 
sie konferencji w Helsinkach 
— delegacja polska miała oka­
zję przeprowadzić wiele owoc 
nych rozmów dwustronnych z 
przedstawicielami krajów so­
cjalistycznych oraz szeregu in 
nych państw. Delegacja polska 
— stwierdził — wraca z cen­
nym dorobkiem, dotyczącym za 
równo problematyki wielostron 
nej, a więc samej konferencji, 
jak j dwustronnych stosunków 
naszego kraju. (PAP)

£
Ryszard Szurkowski 
pierwszym liderem 
Tour de Pologne

W poniedziałek rozpoczął się w 
stolicy XXX jubileuszowy Tour 
de Pologne. międzynarodowy wy­
ścig z udziałem 101 kolarzy z 
CSRS, Francji, Holandii. Kuny, 
NRD. Włoch i Polski. Ta najwięk 
sza z krajowych imprez wieloeta­
powych organizowana jest przez 
„Dziennik Ludowy”, zrzeszenie 
LZS i PZKoI.

Otwarcia imprezy dokonał pre­
zes NK ZSL — Stanisław Gucwa. 
Wśród przybyłych znajdował się 
również przewodniczący GKKFiT 
Bolesław Kapitan.

Wyścig rozpoczął się pokazo­
wym pierwszym etapem — indy­
widualną jazdą na 2100 m. Jazda 
na czas dookoła stadionu nie była 
zaliczana do klasyfikacji wyścigu, 
posłużyła jedynie do wyłonienia 
pierwszego posiadacza żółtej ko­
szulki.

Podobnie jak prolog tegoroczne­
go Wyścigu Pokoju, poniedziałko­
wa jazdę na czas otwierającą Tour 
de Pologne wygrał nasz as nad asy 
Ryszard Szurkowski. Trzykrotny 
triumfator Wyścigu Pokoju w po­
pisowym przejeździć uzyskał naj- 
’epszy czas dnia — 2.28.3 min, da 
jący znakomitą przeciętną szyb­
kość — ponad 51 km/godz.

Wskutek błędu komisji sędziów

Dokończenie na str. 4



Budowlani na półmetku

Nadal wysoka 
dynamika robót

Ochrona ludności i narodowej kultury
zadaniem obrony cywilnej

Rada Ministrów podjęła uchwały o obronie cywilnej i szko­
leniu ludności w zakresie powszechnej samoobrony. O wypo­
wiedź na temat tych obydwu dokumentów do z-cy szefa 
Inspektoratu Powszechnej Samoobrony — płk dypl. mgr M i-

W Wielkopolsce

Czerwiec był dla Wielkopolski kolejnym miesiącem dużych 
wydatków inwestycyjnych. W budownictwie pracowało pra­
wie 71 000 osób, a więc o 4 500 więcej niż przed rokiem.

Wykonali oni roboty o wartości 1 321 500 000 zł, a więc o 20,1 
procent większe, niż przed rokiem, wykonując miesięczny plan 
robót w 106,2 procentach.

Podobnie jak w poprzednich miesiącach br., spośród około 
100 mniejszych i większych przedsiębiorstw oraz organizacji bu­
dowlano-montażowych i remontowych istniejących w naszym re­
gionie, tylko nieliczne nie wykonały swych miesięcznych pla­
nów. Z informacji poznańskiego Urzędu Statystycznego wynika, 
że są to m. in.: Miejskie Zjednoczenie Gospodarki Komunalnej 
w Poznaniu, Wojewódzkie Zjednoczenie Gospodarki Komunalnej, 
Przedsiębiorstwo Zaopatrzenia Rolnictwa w Wodę ze Swarzędza 
oraz kilka powiatowych orzedsiębiorstw melioracyjnych. W su­
mie jest takich przedsiębiorstw mniej niż przed rokiem, lecz ich 
nazwy — świadczące o dziedzinach działania — budzą niepokój. 
Bo w społecznym odczuciu remonty domów są równie ważne, co 
budowy wielkich zakładów przemysłowych. Na szczęście zaleg­
łości nie są wielkie. Są też możliwe do odrobienia.

Po 6 miesiącach dynamika przyrostu produkcji budowlano- 
montażowej w Wielkopolsce utrzymuje sf* na niezwykle wysokim 
poziomie 126,1 procent w porównaniu z rokiem ubiegłym, pla- 

' nowe zadania „przerobu" finansowego zostały wykonane w 108,8 
procentach, a ponadplanowe roboty osiągnęły już wartość 534,6 
min zł. Wszystko wskazuje więc na to, że wielkopolscy budowla­
ni będą mogli zameldować o przedterminowym wykonaniu fi­
nansowych zadań 1973 roku.

Oczywiście: plany „przerobu" finansowego różnią się znacznie 
od planów rzeczowych, czyli oddawania do użytku konkretnych 
obiektów. W tej dziedzinie, mimo niewątpliwej poprawy w sto­
sunku do lat ubiegłych, wciąż jeszcze nie wszystko przebiega 
zgodnie z wytycznymi partii i rządu.

Obok szeregu sztandarowych budów w Wielkopolsce, łakich, 
jak frasa E-8, hotel Polonez, fabryka domów w Suchym Lesie i kil­
ka innych, realizowanych w bardzo dobrym tempie, są inne, nie­
mniej ważne, na kfórych powsłają zaległości. Do takich należą 
m. in. kapitalne remonty domów, sklepów, szkół, urządzeń ko­
munalnych, modernizacje szeregu fabryk (w fym i „Stomila") a tak­
że opóźnienia w budowie tak wielkich i ważkich dla społeczeń­
stwa obiektów, jak elektrociepłownia w Karolinie czy kombinat 
mięsny w Kole.

Niepokoi także fakf, że mimo doskonałych warunków klima­
tycznych i przekraczania zadań miesięcznych, roczny plan budo­
wy mieszkań został w I półroczu zaawansowany tylko w 46,1 pro­
centach, a w Poznaniu — biorąc pod uwagę wszystkich wyko­
nawców — pobudowano nawet o 406 mieszkań mniej, niż w I pół­
roczu 1972!? Co prawda, na terenie województwa zbudowano 
w fym czasie o 449 mieszkań więcej, niż przed rokiem, lecz w su­
mie, w całej Wielkopolsce, nasi budowlani oddali do użytku za­
ledwie 43 mieszkania więcej, niż przed rokiem! W łej, jakże new­
ralgicznej dziedzinie, wysokiego tempa robót jakoś się w Pozna­
niu nie czuje.

chała Pitusa — zwrócił
Przyjęcie przez Radę Mini­

strów wspomnianych uchwał 
— powiedział płk M. Pitus — 
stanowi dalszy krok w przy­
gotowaniu ochrony ludności w 
naszym kraju tak na wypadek 
wojny, jak też różnego rodza­
ju klęsk żywiołowych, awarii i 
katastrof.

Określone i dostosowane zo­
stały zadania w tym zakresie 
do aktualnych potrzeb naszego 
narodowego bezpieczeństwa. 
Trzeba przy tej okazji pod­
kreślić, że zagadnienie zapew­
nienia ochrony ludności cywil­
nej, zakładów pracy, dóbr ma­
terialnych i kultury narodu ma 
u nas ponad 20-letnią historię. 
W ciągu tego okresu stworzy-

P. Ch.

W Rostocku trwa 
„Tydzień Bałtyku"

W niedzielę rozpoczęły się 
w Rostocku obchody „Tygod­
nia Bałtyku”. Uroczystość 
otwarcia tej tradycyjnej im­
prezy przerodziła się w mani­
festację na rzecz kontynuowa 
nia i pogłębiania przemian za­
chodzących w Europie i na­
dania im jeszcze powszech­
niejszego charakteru. Odbył 
się pochód ponad 100 tys. miesz 
kańców nadbałtyckiej metro­
polii NRD.

W poniedziałek w ramach 
obchodzonego w Rostocku „Ty 
godnia Bałtyku” rozpoczęła 
prace Międzynarodowa Kon­
ferencja Kobiet Krajów Nad­
bałtyckich, Norwegii i Islan­
dii. Konferencja omówi wyni­
ki ' działalności ruchu kobiece 
go w walce o pokój i bezpie­
czeństwo w Europie, nakreśli 
nowe cele w dziedzinie umac 
niania spójności ruchu kobie­
cego w krajach europejskich.

PAP

się dziennikarz PAP.
liśmy i udoskonaliliśmy system 
powszechnego ostrzegania i 
powiadamiania ludności. Udos­
konalone zostały struktury or­
ganów kierowniczych powszech 
nej samoobrony w wojewódz­
twach i powiatach. Dużo uwa­
gi poświęcono przygotowaniu 
sił do działania w trudnych wa 
runkach akcji ratowniczej.

Mówiąc o przygotowaniu sił sa­
moobrony do działania nie sposób 
nie wspomnieć o spożytkowaniu 
przez nie nabytych umiejętności 
w wielu akcjach ratowniczych. W 
br. w akcjach przeciwpowodzio­
wych ponad 900 oddziałów samo­
obrony przepracowało ok. 600 tys. 
godzin. W walkacb ze śnieżycą 
uczestniczyło ponad 1.500 oddzia­
łów samoobrony, pracując łącznie 
ponad 500 tys. godzin. W akcjach 
ratowniczych podczas katastrof, 
awarii i huraganów ponad 1000 for 
macji samoobrony pracowało przez 
ponad 400 tys. godzin. Łączna war­
tość czynów społecznych w 1972 r. 
zamknęła się kwotą 40 min zło­
tych.

Uchwała o obronie cywilnej 
integruje całość sił i środków 
służących zapewnieniu ochro­
ny, a także tworzy na szczeblu 
centralnym jednolity organ 
inspirujący i kierujący cało­
kształtem przygotowań ochro­
ny ludności.

Szefem obrony cywilnej kra 
ju jest, zgodnie z uchwałą, 
wiceminister obrony narodo­
wej, a jego organem wyko­
nawczym — Inspektorat Obro­
ny Cywilnej.

Druga z przyjętych przez 
Radę Ministrów uchwał w spra 
wie szkolenia ludności w za­
kresie powszechnej samoobro­
ny nakłada na wszystkich oby­
wateli obowiązek uczestniczę-

nia w szkoleniu podstawowym 
i ćwiczeniach praktycznych.

Przyjęcie wspomnianych 
uchwał wpłynie z pewnością 
korzystnie na zintegrowanie 
wysiłków mających na celu 
przygotowanie kraju i społe­
czeństwa do obrony, umożliwi 
lepsze przygotowanie obrony 
cywilnej do działania w trud­
nych warunkach podczas wie­
lu akcji ratowniczych. (PAP)

W roku 30-lecia LWP

Dar dla Kościuszkowców
Z okazji jubileuszu 30-lecia LWP 

piękny podarunek przekazał I Dy 
wizji Piechoty im. T. Kościuszki by 
ły d-ca 6 Gwardyjskiej Dywizji Pie 
choty gen. mjr. S. W Iwanow. 
Jest to miniaturka pocisku, w któ 
rej umieszczona została ziemia z 
bitewnych pól Sandomierza, znad 
Odry i Nysy Łużyckiej oraz z Gro 
bu Nieznanego Żołnierza w Mos­
kwie.

Miniaturkę tę w dowód uznania 
za aktywną realizację „Kościusz­
kowskiego czynu 30-lecia” przeka 
zano żołnierzom 2 Berlińskiego 
Pułku Zmechanizowanego. (PAP)

318 mieszkań 
wybudowanych 

pod patronatem ZMS
Od przejęcia przez wielko­

polską młodzież, zrzeszoną w 
ZMS. patronatu nad budow­
nictwem mieszkaniowym, upły 
nęły niecałe 3 lata. W ciągu 
tego okresu cenna inicjatywa 
młodzieży, polegająca na tym, 
że ZMS-owcy po swoich nor­
malnych zajęciach wykonują 
szereg określonych prac bu­
dowlanych, przyniosła dobre 
efekty.

Pierwszy budynek pod pa­
tronatem ZMS powstał w ze­
szłym roku na osiedlu Rataje 
w Poznaniu. W I półroczu br. 
oddano do użytku trzy domy 
— na osiedlu Winogrady w 
Poznaniu Graz w Kaliszu i 
Koninie. W sumie młodzież 
orzyczyniła się już do wybu­
dowania dodatkowo 318 miesz­
kań.

W trakcie budowy znajdują 
się dwa domy w Gnieźnie, 
każdy z 50 mieszkaniami. Go­
towe one będą w IV kwarta­
le tego roku. Niedawno rozno- 
częto też pod patronatem ZMS 
budowę dwóch domów w Pile, 
które również mają mieć do 
50 mieszkań. Zakończenie orać 
— w przyszłym roku, (a)

Zmienia nawet przestępców?

Wielkie możliwości hipnozy
W Uppsali zakończył się w końcu ub. tygodnia VI Między 

narodowy Kongres Naukowy poświęcony problemom hip­
nozy. Przedstawione wyniki prac naukowych i doświadczeń w 
tej ciągle jeszcze nieznanej ludzkości dziedzinie wskazują, że 
„na niebie i na ziemi są jeszcze rzeczy, o których nie śniło 
się największym nawet filozofom”. Hipnoza zaczyna odda­
wać coraz częściej nieocenione usługi medycynie.

„Operacja 1001 ■ Frombork" dobiega końca
Dobiega końca „Operacja 1001-Frombork”, harcerska ini­

cjatywa mająca na celu porządkowanie i rozbudowę miasta, 
w którym przed wiekami, przez 30 lat żył i tworzył Mikołaj 
Kopernik. Podsumowanie dorobku operacji nastąpi w połowie 
lipca br., w czasie harcerskiego Zlotu Młodych Budowni­
czych Fromborka.
Częściowego podsumowania 

tej akcji można dokonać już 
dzisiaj, bo efekty społecznej 
pracy wielu tysięcy harcerzy 
— uczniów szkół zawodowych

Zbiór plonów 
tematem narady
Ciąg dalszy ze str. 1 

korzystanie wszystkich możli-
wości regeneracji 
części zamiennych 
tach naprawczych 
cji rolnictwa.

i produkcji 
w warszta- 
mechaniza-

Do tych spraw nawią­
zał również min. rolnictwa 
Józef Okuniewski, który 
zwrócił uwagę na potrze­
bę świadczenia usług urzez 
warsztaty naprawcze PGR dla 
gospodarstw chłopskich oraz 
udzielania pomocv w sprzęcie 
zbóż przez gospodarstwa pań­
stwowe sąsiednim gospodar­
stwom indywidualnym, które 
we własnym zakresie nie sa w 
stanie uporać sie ze zbiorami.

Nie mniei wnikliwie rozpa­
trywano możliwości intensyfi­
kacji produkcii zbóż i pasz 
własnych w gospodarstwach, 
niezbędnych dla zapewnienia 
warunków dalszego szybszego 
rozwoju produkcii zwierzęcej.

z całego kraju, którzy przyjeż 
dżali do Fromborka i praco­
wali tu przez 8 lat — są wido­
czne.

Uczestnicy „Operacji 1001- 
Frombork” pracowali przy bu 
dowie 3 budynków mieszkal­
nych, wznieśli szkołę we 
Fromborku, szkoły w Klejno- 
wie oraz w Błudowie koło 
Fromborka, pawilon gastrono 
miczny, dom handlowy, dom 
pocztowo-mieszkalny, piekar­
nie, remizę straży pożarnej. 
Wznieśli również 12 budyn­
ków gospodarczych, zbudowali 
bazę rybacką, hydrofornię, 
szklarnię przyszpitalną, urzą­
dzili camping, uczestniczyli w 
odrestaurowaniu 2 zabytko­
wych kanonii, Baszty Żeglar-

Ponieśli śmierć 
gasząc pożar lasu

Liczne są przykłady boha­
terskiej, obywatelskiej posta­
wy ludzi w mundurach. Żoł­
nierze spieszą z pomocą zaw­
sze, gdy jest ona niezbędna. 
Ostatnio na terenie Pomorskie 
go Okręgu Wojskowego grupa 
żołnierzy w trakcie wykony­
wania zadań służbowych spos­
trzegła, że pali się pobliski las. 
Żołnierze natychmiast przystą 
pili do gaszenia ognia. W cza­
sie akcji dwaj z nich: st. szer. 
Władysław Ciszewski i szer.

skiej i Wieży Kustosza oraz w 
pracach archeologicznych.

Na uwagę zasługuje organi­
zowanie przez harcerzy w o- 
kresie wakacyjnym licznych 
punktów usługowych: krawie­
ckich, fryzjerskich, gastrono­
micznych, punktów informa­
cji turystycżnej itd. Korzystali 
z nich nie tylko harcerze licz­
nie przybywający do From­
borka, ale również turyści kra 
jowi i zagraniczni oraz stali 
mieszkańcy miasta.

Uczestnikom operacji we 
Fromborku pomagały druży­
ny harcerskie z całego kraju, 
które w swoich warsztatach 
szkolnych wykonały 1 tys. u- 
rządzeń instalacji, służących 
wyposażeniu szkół Frombor­
ka, Domu Dziecka, Domu Kul 
tury, muzeum.

Znaczenie „Operacji 1001- 
Frombork” polega jednak nie 
tylko na efektach ekonomicz­
nych. ale również ma poważ­
ny sens wychowawczy. Pra­
cowity pobyt we Fromborku 
był dla uczniów okazją do po­
głębienia umiejętności facho­
wych, skonfrontowania tego, 
czego się nauczyli z praktyką.

Wprowadzenie odznaki do­
brej roboty dla wyróżniają­
cych się w pracach harcerzy 
wyzwoliło wiele inicjatyw słu 
żących poznawaniu prawidłowe 
go planowania i organizowa­
nia robót. (PAP)

Wyprawa polskich 
alpinistów w Himalaje

9 bm. w drodze do Indii, zatrzy 
mała się w Moskwie grupa pol­
skich alpinistów, udających się na 
rekonesans w Himalaje. W skład 
ekipy, którą kieruje red. Zbigniew 
Sepek, wchodzi 12 alpinistów z 
Kielc, Lublina, Rzeszowa i Zako­
panego.

Trasa wyprawy wiedzie przez 
Taszkient i Termez w ZSRR, Ka­
bul (Afganistan), Peszawar (Paki­
stan) do Delhi i Simli w Indiach. 
Baza wyprawy założona zostanie 
w rejonie Himaczal Pradesz w za 
chodnich Himalajach. Stąd, z lo­
dowca Bara Szigri, członkowie wy 
prawy zaatakują jeden z niezdo­
bytych dotychczas szczytów o wy 
sokości ponad 6 000 m, W Himala­
jach polscy alpiniści przebywać 
będą około 40 dni.

Jest to pierwsza po zakończeniu 
wojny grupowa wyprawa Polaków 
w Himalaje. (PAP)

W poszukiwaniu Atlantydy
Z USA do Hiszpanii wyruszyła 

56-osobowa ekspedycja amerykań­
ska, która po założeniu bazy w 
Cadizie będzie przez kilka tygodni 
szukać śladów legendarnego konty 
nentu Atlantydy, zatopionego rze­
komo między Europą a Ameryką 
Północną. W skład ekipy wchodzi 
grupa studentów z Los Angeles.

PAP

Patronat Krakowskiej AM 
nad uzdrowiskami

9 bm. w Krakowie podpisana zo 
stała umowa między tamtejszą 
Akademią Medyczną, a państwo-

Anestezjolog L. Hilden z Hel 
sinek współpracujący z leka­
rzami przy usypianiu hipnozą 
pacjentów poddawanych opera 
cjom chirurgicznym, przedsta­
wił na kongresie udany przypa 
dek pobudzenia do życia sto­
py kilkunastoletniego chłopca, 
która miała być amputowana. 
Pod wpływem hipnozy, krew 
zaczęła ponownie krążyć w 
obumierającej już stopie i w 
krótkim czasie stała się ona 
całkowicie zdrowa. W Szwecji 
stale korzysta z hipnozy 300— 
400 lekarzy stomatologów, co 
pozwoliło osobom, które wyka 
zują paniczny strach, przed fote 
lem dentystycznym, na podję­
cie leczenia.

Hipnoza odnosi sukcesy również 
w innych dziedzinach. W kulua­

rach kongresu przedstawione zo­
stały obrazy 58-letniej Lisy Olger- 
feldt z Uppsali malowane pod wpły 
wem hipnozy. Grupa 24 szwedz­
kich artystów — śpiewaków i mu 
zyków — znacznie poprawiła swój 
poziom pod w’plywem terapii hip­
notycznej. Hipnozą można zapro­
gramować nawet wolę zwycięstwa. 
Prof. Winfred Ward z USA stwier 
dzil na kongresie, że jeden z ame 
rykańskich rekordów w skoku 
wzwyż pobity został po zastosowa 
niu hipnozy. Nazwisko lekkoatle­
ty nie zostało jednak ujawnione. 
Podobno metody te używane są w 
sporcie coraz częściej.

Z wielkim zainteresowaniem 
spotkało się na kongresie wy- 
stapiende polskiej specjalistki 
w tej dziedzinie, prof. Marii 
Szulc, która przedstawiła wy­
niki stosowania hipnozy w ce­
lu zmiany charakteru i przy­
zwyczajeń notorycznych prze­
stępców. którzy pod wpływem 
tej terapii znacznie łagodnieją. 
M. Szulc znana jest również z

doświadczeń nad odzwyczaja­
niem pacjentów od palenia pa 
pierosów i innych nałogów, co 
było na kongresie również sze 
roko dyskutowane.

Mimo niewątpliwych i nau­
kowo dowiedzionych sukcesów, 
uczeni nadal nie wiedzą, czym 
jest hipnoza. (PAP)

‘Śmiertelne zatrucie
fosforem

W ciągu ostatnich kilku dni w 
Barcelonie zmarło sześcioro dzie­
ci w wieku od 2 do 6 lat, a dwo­
je znajduje się w ciężkim stanie 
wskutek zatrucia się białym fos­
forem z ogni bengalskich. Mimo, że 
od ponad 10 lat w Hiszpanii istnie 
je zakaz sprzedaży artykułów za­
wierających biały fosfor, ostatnio 
na rynku pojawiły się petardy 
ogni sztucznych, w których skład 
wszedł ten trujący pierwiastek.

PAP

w
Nowe ceny jaj

związu z sezonową podwyż-
ką ceny skupu jaj, z dniem 10 
(wtorek) podwyższone zostały 
ny detaliczne jaj świeżych o 
zł na 1 sztuce.

Nowa cena detaliczna jaj

bm, 
cę- 
0,25

du-
żych wynosi 2,40 zł, jaj średnich 
2-20 i jaj małych 2,00 zł za 1 sztu­
kę. (PAP)

Marian Urbanek ponieśli

wymi przedsiębiorstwami 
wisk.

Przewiduje ona m. in. 
nie w woj. krakowskim,

uzdro-

powoła- 
kielec-

Rzeka płynąca

Zachmurzenie duże z lokalnymi 
większymi przejaśnieniami i miej­
scami opady. Na wschodzie i po­
łudniu możliwe burze. Tempera­
tura maksymalna w granicach 20 
23 stopni. Wiatry słabe i umiarko­
wane z kierunków zmiennych.
tmmsiHiimiiMemHHr
DzHielszy serwis informacyjny o

Henna

śmierć. Niosąc pomoc kolegom 
kapral Ryszard Szubsztyn do­
znał obrażeń; życiu jego nie 
zagraża niebezpieczeństwo.

PAP

Wyspy Bahama 
uzyskują niepodległość

10 lipca, po blisko 260 latach 
brytyjskiego panowania kolo­
nialnego, wyspy Bahama uzys­
kują niepodległość. Podczas 
uroczystej ceremonii w Nassau 
— stolicy nowego państwa — 
następca tronu Wielkiej Bry­
tanii książę Karol przekazuje 

, władzę premierowi Lyndonowi 
I Pindlingowi. (PAP)

kim 1 rzeszowskim 11 ośrodków na 
ukowo-badawczych dla prowadze­
nia prac naukowych w dziedzinie 
lecznictwa uzdrowiskowego. Równo 
cześnie nad uzdrowiskami w Bu­
sku—Solcu, Krynicy—Żegiestowie, 
Rabce i Szczawnicy, Krakowska 
AM objęła patronat, w ramach 
którego m. in. udzielać będzie po 
rad specjalistycznych i konsulta­
cji w dziedzinie lecznictwa i orga 
nizacji pracy, prowadzić będzie dla 
lekarzy uzdrowiskowych i perso­
nelu medycznego szkolenia i kur­
sy, utworzy kilka specjalności, w 
których kształcić się będą studen 
ci — przyszli specjaliści lecznic­
twa uzdrowiskowego. (PAP)

wyżej lądu
W pobliżu wsi Silice — oddalo­

nej, o 10 kilometrów od Olsztyna 
— Obejrzeć można rzadko spotyka 
ny przykład ciekawego rozwiąza- 
nią1 w zakresie budownictwa wod 
nego — skrzyżowania wód płyną­
cych na różnych poziomach. Two 
rzy je rzeczka Kośnik, płynąca w 
obwałowaniu powyżej poziomu Jez. 
Klebarskiego i wypływający z nie 
go kanał. To ciekawe rozwiązanie 
techniczne cieszy się sporym zain 
teresowAniem turystów, którzy z 
lądu spoglądać mogą na płynącą 
wyżej rzekę. (PAP)

„Koziołki11 płacą
1, 25, 28, 33, 35 dod. 19

W 843 grze, której losowanie od­
było się 8 bm. wpłynęło 224.456 za­
kładów wartości 673.368,— zł. Fun­
dusz wygranych wynosi: 370.352,— 
zł. Nie stwierdzono wygranych I i 
II stopnia. Fundusz na wygrane I 
stopnia w następnych grach wy­
nosi: 179.693,— zł.

Stwierdzono: 23 „czwórki” oo 
4.391,— zł, 63 „trójki premiowana” 
Pn 164,— zł, 1.081 „trójek” po 64,— 
zł, 1.355 „dwójek premiowanych”
po 25,— 
5,— zł.

zł, 16.573 „dwójki” oo

Losowanie 844 gry odbędzie się 15 
bm w Nowym Tomyślu na placu 
Niepodległości o godz. 12.

52I6-K1

„Toto-Lotek4*
I losowanie

23, 30, 39, 44. 46, 47 dod. 4

II losowanie
5, 7, 8, 11, 19, 35, dod. 37 
końcówka banderoli 3925

GŁOS WlBLKOPOLSKi — Poznań, ul. Grunwaldzka 19. Adres pocztowym skrytka pocztowa 1074 . 60-359 Poznań • Redaguje Kolegium: Marian Flejslerowic* (za­
stępca redaktora naczelnego), Tadeusz Kaczmarek (sekretarz redakcji). Wiesław Porrycki (redaktor naczelny). Zbllut Sęk Zbigniew Szumowski. Jerzy Walasek • Telefony 
*oo-41 tęczy wszystkie działy Dział łączności z Czytelnikami 657-18, Redaktor naczelny (54-09 Zastępca red naczelnego 657-18 Sekretarz redakcji 648-85 Sekretariat (64-09 Dzia» 
ntejskl 659-39 Rędakcja nocna *30-73 l (53-31 • Wydawcai RSW „Prasa-Książka-Ruch” — Poznańskie Wydawnictwo Prasowe • Bturo Ogłoszeń, ul Grunwaldzka 19 60-959 Po­
znań tei 659-16 Za treść 1 termin” druku ogłoszeń nie odoowtadamy • Rękopisów nie zamówionych redakcja nie zwraca • Druk- P7G tm M Kasprzaka - Poznań • Pre­
numerata: wpłaty na mieslae (17.50 zn, kwartał (53 zf). półrocze (10* zJ), lub «ok (208 zD - przyjmują ta pośrednictwem blankietów PKO — RSW „Prasa • Książką - Ruch" —

Przedsiębiorstwo Upowszechniania Prasy I Książki. uL Zwierzyniecka 8. 30-818. Poznań, na konto PKO nr 5-8-151 oraz listonosze I urzędy pocztowe O-g
Słr. 2 — GŁOS — 10 Yll 1973



Na Zlot NajlepszychZ myślą o młodej rodzinie

Dawniej posag, dzisiaj... pożyczka Nauczycielka
Od kilku ]at w związki mał 

żeńskie wstępuje tzw. 
wyż demograficzny, za­

kładając około 300 tys. rodzin 
rocznie. Ostatnio wokół niemo 
wląt i ich ciągle niezaspokojo 
nych potrzeb rozwinęła się 
prawdziwa batalia, o młodych 
małżeństwach mówimy mniej 
A przecież rozwiązując próbie 
my niemowląt nie sposób za­
pomnieć o trudnościach, z któ­
rymi borykają się ich młodzi 
rodzice. Podstawą bytu mło­
dych rodzin są oczywiście miesz 
kania, a właściwie ich perma­
nentny brak. Rzadko kto ma 
od początku właśnie wspólne 
lokum. Zarówno w dużych mia 
stach, jak i małych miastecz­
kach czeka się na upragnione 
M-3 długo, a często nawet bar 
dzo długo. Z kolei szczęśliw­
cy, którym uda się wkroczyć do 
własnego mieszkania - dodaj­
my, z każdym rokiem coraz 
bardziej kosztownego — stają 
przed problemem: czym za­
pełnić owe przysłowiowe czte­
ry ściany, jak zdobyć wyposa­
żenie kuchni itp. jak zabezpie 
czyć dobry i szczęśliwy start 
życiowy spodziewanemu trze­
ciemu członkowi rodziny. Po­
zostali wynajmują pokoje sub 
lokatorskie, kawalerki, koczują 
w hotelach robotniczych i też 
myślą o zabezpieczeniu podsta­
wowych potrzeb codziennego 
życia.

LICZĄ NA SIEBIE

Dawniej — były to jednak 
czasy, o których niewielu mło 
dych pamięta — rodzina i krew 
ni wyposażali na ogół nowo­
żeńców w tradycyjny posag. 
Mniej lub bardziej dostatni, 
pozwalał jednak z pewnym 
ułatwieniem wejść w dorosłe 
życie. Dziś młodzi liczą przede 
wszystkim na siebie. Pobiera­
ją się często już na studiach, 
bądź u progu zawodowego star 
tu — wtedy, gdy ich warunki 
materialne i możliwości lokalo 
we są na ogół więcej niż skrom 
ne. I choć nikogo nie można 
zwalniać z obowiązku, perspe­
ktywicznego i realnego myśle­
nia o przyszłości, od odpowie­
dzialności za swe własne ży­
cie, to jednak jako społeczeń­
stwo socjalistyczne, któremu 
zależy na właściwym rozwoju 
rodziny, nie możemy przymy­
kać oczu na ich trudności.

I otóż jest pierwszy sygnał 
świadczący o tym. że zaczyna 
się w tej sprawie coś zmieniać. 
Od lipca br. rolę dawnego po­
sagu w pewnym stopniu będzie 
pełnić pożyczka bankowa, któ­

rą młode małżeństwa spełnia­
jące określone warunki będzie 
mogło otrzymać na tzw. zago­
spodarowanie się. Staraniem 
ZG ZMS Ministerstwo Handlu 
Wewnętrznego i Usług w ,poro 
zumieniu z PKO opracowało 
korzystne dla młodych mał­
żeństw zasady sprzedaży ratal 
nej artykułów przemysłowych. 
Warunkiem uzyskania na ten 
cel pożyczki w Wysokości 6- 
krotnej wspólnej pensji oboj­
ga małżonków jest staż małżeń 
ski nie przekraczający 5 lat — 
i nie przekroczony rrzez jedno 
z małżonków wiek 30 lat. Czas 
spłaty pożyczki wynosi 3 lata.

OD LODÓWKI DO PIELUSZKI
Za uzyskane pieniądze moż­

na kupić najróżnorodniejsze 
artykuły przemysłowe, od sym 
bolicznej w tym przypadku lo 
dówki do pieluszki. Obok rze­
czy ogólnie dostępnych w sprze 
dąży ratalnej — w ramach po­
życzki można kupić także i te 
artykuły, które pozostałym na 
bywcom sprzedawane są wy­
łącznie za gotówkę. Dolną gra 
nicą takich zakupów, a więc i 
pożyczki jest 10 tys. zŁ

Przy zakupach wpłaca sie go 
tówką 5 proc wartości naby­
tych artykułów, resztę spłaca 
w 36 miesięcznych ratach. Do­
chodzą do tego kaszty man:pu 
lacyjne i niewielka opłata skar 
bowa. Dla przykładu, przy za­
kupie wartości 10 tvs. zł wpłata 
gotówkowa wyniesie 500 zł plus 
wymienione wvżej koszta, a 
miesięczne raty wyniosą 260 
zł. W miastach zakupy te kre­
dytują placówki Powszechnej 
Kasv Oszczędności, na wsi — 
jednostki Centralnego Związ­
ku Spółdzielni Oszczędnościo­
wo-Pożyczkowych ,.SOP". Ku 
pować można we wszystkich 
placówkach uspołecznionego 
handlu detalicznego ooszc/egól 
nvch branż. Podstawa do uzy­
skania nożyczki-kredytu jest 
odnis aktu zawarcia zw:azku 
małżeńskiego. Listy towarów 
dopuszczonych do sprzedaży ta 
talnej są udostępnione w jed 
nostkach udzielających kredy­
tu oraz w placówkach handlu 
detalicznego nrowadzecvch ich 
sprzedaż. Tyle szczegółowej in 
formacji.

Na tego rodzaju pomoc mło 
dym małżeństwom czekaliśmy 
od lat. Teraz już tylko życie 
pokaże, czy nie trzeba bedzie 
do warunków kredytu-pożycz- 
ki wprowadzić pewnych udo­

skonaleń. Już dziś jednak wia 
domo, że tak pomyślana finan 
sowa pomoc młodym małżeń­
stwom złagodzi wiele trud­
ności. na które dotychczas na 
potykali.

MIESZKANIA NA 4 LATA

Nadal poważnym problemem 
młodych małżeństw pozostają 
mieszkania. Nikomu taki stan 
życia nie umila, gorzej — by­
wa niekiedy nawet powodem 
rozwodu małżonków, którzy nie 
zdąźylli się do siebie przyzwy­
czaić. Pewnym ratunkiem miał 
tu być patronat młodzieży nad 
budownictwem mieszkanio­
wym. Rokrocznie z tej formy 
szybszego zdobywania miesz­
kań korzysta wielu młodych lu 
dzi. Z myślą o pozostałych Cen 
tralny Związek Spółdzielni Bu 
downictwa Mieszkaniowego. Mi 
nisterstwo Budownictwa. ZG 
Związku Zawodowego Pracow­
ników Budownictwa i Przemy 
słu Materiałów Budowlanych 
zawarły porozumienie w spra­
wie budowy tzw. budynków ro 
tacyjnych, przeznaczo.nych na 
okresowe, najwyżej 4-letnie 
mieszka nra dla bezdzietnych 
młodych małżonków. Obecnie 
przygotowuje się łącznie 24 
takie budowy z około 2050 
mieszkaniami. Będą one wypo­
sażone w podstawowe meble, co 
nie wyklucza oczywiście włas­
nej inwencji mieszkańców. 
Eksploatacia wyposażenia wli 
czona będzie w wysokość czyn 
szu.

Słowem batalia o nieco łat­
wiejszy start młodych mał­
żeństw została rozpoczęta z peł 
nym sukcesem. Dalsze poczy­
nania w tym zakresie koordy­
nować będzie niedawno ukon­
stytuowana przy ZG ZMS Ra­
da d.s. młodej rodziny. Rozwią 
zywane będą przez nią zarów­
no materialne, jak i pozama- 
terialne problemy młodej rodzi 
ny. Spraw tych nie należy jed 
nąk pojmować zbyt wąsko i 
utożsamiać z nadmiernie gorli 
wvm usuwaniem wszelkich kol 
ców spod nóg młodego pokole 
nia. Chodzi jedynie o stworze­
nie takich warunków, w któ­
rych młoda rodzina może się 
rzeczywiście w pełni rozwijać, 
koncentrując swą uwagę na 
sprawach wychowawczych i 
pedagogicznych, na p’elęanowa 
niu wzajemnej więzi rodzin­
nej i własnym rozwoju niezbęd 
nym w dzisiejszych czasach.

ZOFIA GRABIANSKA

harcerskiej drużyny
Maria Sobczak od 7 lat jest 

nauczycielką, pracuje we 
wsi Gola w powiecie ja­

rocińskim. W trakcie studiów 
zdobyła specjalizację w zakresie 
wychowania muzycznego, ale 
naucza też innych przedmiotów, 
z których szczególnie polubiła 
matematykę. Lecz nie tylko pra­
ca dydaktyczna, za którą otrzy­
mała w ubiegłym roku nagrodę 
Kuratorium, przynosi jej zado­
wolenie i uznanie. Całym ser­
cem przywiązana do swoich dzie­
ci, prowadzi z nimi wiele wy­
chowawczych zajęć pozalekcyj­
nych, głównie o charakterze 
artystycznym. Działa wówczas 
jako opiekunka i drużynowa 
szkolnej drużyny harcerskiej.

Właśnie jako reprezentantka 
ZHP weźmie udział w Zlocie 
Młodych Przodowników Pracy i 

„ Kultura — lato 1973“

Ogólnopolska ankieta
Ministerstwo Kultury! i Sztuki wspólnie z redakcjami prasy, 

radia i telewizji pragnie przeprowadzić szeroką społecz­
ną konsultację w zakresie treści i form działalności kul­

turalnej w miejscowościach wypoczynkowo-uzdrowiskowych. 
W ramach tej konsultacji ogłaszamy ogólnopolski konkurs- 
sondaż „Kultura — lata 1973". Zwracamy się do wszystkich 
ludzi pracy wypoczywających w polskich miejscowościach wy­
poczynkowo-uzdrowiskowych oraz osób zainteresowanych tą 
problematyką o nadesłanie opinii — spostrzeżeń — propozy­
cji na temat działalności instytucji kultury oraz działalności 
kulturalnej organizatorów wypoczynku w miejscowości wypo­
czynkowej i domu wypoczynkowym. Oczekujemy zwięzłych, 
krótkich wypowiedzi. Liczymy na krytyczną i konstruktywna 
opinię najbardziej zainteresowanych — wszystkich wypoczy­
wających w okresie lała 1973. Funkcjonują dziś dość różno­
rodne opinie na temat optymalnego programu działalności kul­
turalnej w miejscowościach wypoczynkowych. Mamy w skali 
kraju sporo wartościowych inicjatyw lokalnych i regionalnych, 
wiele ośrodków wypoczynkowych wypracowało własne wzo­
ry imprez artystycznych w okresie letnim. Równocześnie jed­
nak nadal występują poważne niedociągnięcia w zakresie 
usług kulturalnych w poszczególnych regionach kraju.

Odwołując się do opinii publicznej oczekujemy wypowie­
dzi, które pomogłyby organizatorom życia kulturalnego lepiej 
zorganizować działalność kulturalną w przyszłości.

Wypowiedzi konkursowe w dowolnej objętości prosimy nad­
syłać do sekretariatu konkursu: Centralny Ośrodek Metodyki 
Upowszechniania Kultury. Warszawa, ul. Senatorska 13/15, kod 
pocztowy 00-075, w terminie do 20 września 1973 r. z zazna­
czeniem na kopercie „Kultura—Lato 73".

Jury — z udziałem ekspertów i przedstawicieli redakcii 
gazet i czasopism przyzna następujące nagrody: 1 — 2.000 zł 
oraz 9 nagród po 1.000 zł, a także liczne wyróżnienia książko­
we i albumowe.

Autorzy najciekawszych wypowiedzi zostaną zaproszeni na 
dyskusję okraołego stołu do Ministerstwa Kultury i Sztuki 
w listopadzie 1973 r. (PAP)

Nauki w Krakowie i w jubileu­
szowym, X Światowym Festiwa­
lu Młodzieży i Studentów, który 
odbędzie się w Berlinie.

— Trudno nie zapytać o to, 
z jakimi uczuciami przyjęła 
pani wybór do grona delega­
tów na Zlot i na Festiwal...

— Nie ukrywam, że jest to 
dla mnie wielka radość i ogrom 
ne zaskoczenie. Po prostu — to 
mnie onieśmiela... Nie docie­
ram zbyt często „do powiatu ’, 

do Jarocina, nie lubię być zbyt 
nio wyróżniana. Najlepiej czu- 
ję się w swoim miejscu pracy, 
wśród swoich uczniów i uczen­
nic, wśród harcerzy.

— Może powie nam pani kil­
ka słów o Goli, o swojej szko­
le...

— Wieś Gola oddalona jest o 
17 kilometrów od Jarocina, le-

N<. zdjęciu: Maria Sobczak
Fot. — „Głos”

źy blisko granicy naszego po­
wiatu z powiatem gostyńskim. 
Mieszka tu około 700 mieszkań­
ców. Jest oddział Ochotniczej 
Straży Pożarnej, i chciałbym 
zaraz dodać, że strażacy czę­
sto pomagają w pracy szkoły, 
a ich czyny społeczne służą ca­
łej wsi. W szkole uczy się 160 
dzieci z którymi pracuje 8 nau 
czycieli. Moja drużyna harcer­
ska liczy 36 uczniów. Nie ma­
my zbyt dobrych wTarunków 
do harcerskiego działania — 
nie mamy harcówki ani też od 
powiedniego sprzętu. Prowa­
dzimy za to dużo zajęć o cha­
rakterze kulturalnym.

— Niełatwa to, ale jedno­
cześnie wdzięczna chyba pra­
ca?

— Ja bardzo ją lubię i nig­
dy nie żałuję swego trudu. 
Przygotowywałam już wiele 
programów artystycznych na 
dożynki, na obchody rocznic i 
z okazji innych świątecznych 
wydarzeń. Obecnie mam w 
szkole dziewczęcy zespół wo­
kalny. Gdy wystąpiliśmy w 
Goli z programem dla ąktywi- 
stek ZSL z naszego powiatu, 
to nie chciano wierzyć, ^e wiej 
skie dzieci mogą prezentować 
tak dobry poziom artystyczny. 
•Wszędzie są zdolne dzieci!

— Jako nauczycielka co roku 
żegna się pani z jakąś klasa 
swoich wychowanków, z jakąś 
grupką swoich harcerek i har­
cerzy. Pewnie niełatwe są 
chwile pożegnań?

— Żegnamy się ze łzami w 
oczach, a ja wierzę zawsze w 
to, że uczennice i uczniowie 
naszej wiejskiej szkóły. kiedy 
pójdą do szkół średnich, do 
pracv w zawodzie czy na roli, 
to beda dobrze czuć sie wśród 
innvch i dadzą sobie w życiu 
rade.

Rozmawiał:
ZBIGNIEW KOSCIELAK

■yĄHelu specjalistów od prognozowania 
’ ’ porównuje Brazylię do kolosa, bu­

dzącego się z tropikalnego snu, przepo­
wiadając. iż za lat dziesięć kraj ten, o 
powierzchni prawie 10 min km kwadra­
towych. wejdzie do „klubu” ekonomicz­
nych potęg świata. Zwolennicy tej pro­
gnozy przytaczają argumenty dwojakiego 
rodzaju: dynamika rozwoju gospodarcze­
go Brazylii na przestrzeni ostatnich lat; 
wprost nieograniczone potencjalne re­
zerwy tego kraju. Wysuwane jest jedno 
tylko zastrzeżenie — o ile lata najbliższe 
nie przyniosą Brazylii wstrząsów spo­
łecznych i politycznych.

Nie można zaprzeczyć, iż Brazylia prze­
żywa duże ożywienie gospodarcze. Pro­
dukt narodowy brutto w roku ubiegłym 
wzrósł o 10 proc.: przeciętny dochód na 
głowę ludności wzrósł w latach 1960 - 70 
z 300 do 500 dolarów (co znaczy jeszcze 
niewiele jak na poziom państw wysoko 
rozwiniętych, ale bardzo wiele jak na 
„trzeci świat”): w rozwoju ekonomiki da- 
je się priorytet takim wiodącym gałęziom

BRAZYLIA |

Przebudzenie kolosa?
jak chemia, przemysł maszynowy, elek­
troniczny, samochodowy (za 5 lat roczna 
produkcja samochodów ma zbliżyć się do 
miliona); w banku państwowym — rzecz 
nię spotykana w Ameryce Łacińskiej — 
zgromadzono rezerwy walutowe wartości 
4 mld. dolarów. Kapitał zagraniczny za­
inwestował w Brazylii ponad 10 mld do­
larów. A ponieważ rząd prezydenta Me- 
diciego zapewnia mu maksymalne zyski, 
napływ dalszych kapitałów, głównie oczy 
wiście z USA, ale także z Japonii, uznać 
można za zapewniony na przyszłość.

Naturalny skarb
Co d0 owych rezerw potencjalnych to 

już aktualne rozpoznania wskazują, iż są 
one ogromne. Dla przykładu w Serrados 
Carajas odkryto złoża rudy żelaza, nie­
mal w czystym stanie, szacowane na 5 
mld ton. W stanie Minas Gerais natra­
fiono, tuż pod powierzchnią ziemi, na 
równie olbrzymie zasoby rudy żelaza, o 
zawartości 70 proc, czystego składnika. 
Rozpoznano, być może najbogatsze na 
świecie, p0 ZSRR, pokłady miedzi. Zresz­
tą wstępne badania geologiczne wykazu­
ją, że wszystko co znalazło się w tablicy 
Mendelejewa jest w Brazylii reprezento­
wane z wyjątkową szczodrością. Przy­
puszcza się, że w głębinach Amazonii 
(obszarów leżących w dorzeczu Amazonki) 
znajduje się prawdziwy ocean ropy naf­
towej.

Amazonia to właśnie największa na­
dzieja Brazylii. W tej chwili nazwą tą 
określa się obszar o powierzchni ponad 
5 min km kw. Trudno dostępna dżungla, 
największy w świecie rezerwuar tlenu, 
zamieszkała jedynie przez 7 min osób w

tym wielu różnego rodzaju awanturni­
ków i wykolejeńców społecznych. Było 
tu kiedyś ok. 4 min Indian, ale wspom­
niani awanturnicy doprowadzili do ich 
niemal całkowitej eksterminacji. Od wie­
lu lat w prasie światowej pojawiały się 
mrożące krew reportaże o ludobójczym 
postępowaniu owych wykolejeńców, wo­
bec Indian brazylijskich. Czy w obliczu 
nieuniknionego pochodu na „dziki za­
chód” rząd brazylijski roztoczy opiekę 
nad resztą „czerwonoskórych”. zaszywa­
jących się w najbardziej niedostępne re­
jony dżungli?

Pochód do Amazonii już się rozpoczął. 
Przystąpiono do budowy autostrady 
(Transamazonia) o długości 5 tys. km. 
która przetnie całą dżunglę. W ślad za 
główną linią pójdą odgałęzienia. Istnie­
ją wielkie możliwości rozwoju komuni­
kacji rzecznej.

Przewiduje się, że po zbudowaniu, a 
właściwie już w trakcie budowy Trans- 
amazonii rozpocznie się zagospodarowy­
wanie tego dziewiczego obszaru. Przy­
kład innej autostrady Brasilią — Belem 
(długość 2 tys. km) wykazał, że równo­
cześnie z otwieraniem stacji benzyno­
wych i obsługi samochodów — w pobliżu 
zaczęły się pojawiać osiedla, później mia­
sta. oczywiście z konkretnym zajęciem 
dla ludzi. W przypadku Amazonii chodzi 
o przedsięwzięcie na skalę ogólnopań- 
stwową i narodową, o plan szerokiego 
wprowadzenia cywilizacji do dżungli.

Kto robi interes?
Jest oczywiste, że Amazonia wraz ze 

swym bogactwem (prócz minerałów także 
70 mld m sześć, drewna budowlanego).

stwarza niebywałą szansę przed Brazy­
lią.

Te wielkie perspektywy — łączone są 
przez autorów przyszłościowych prognoz 
z ewolucją społeczno-polityczną Brazylii. 
Dotychczasowy, niewątpliwie szybki roz­
wój gospodarki narodowej, nie budzi 
szczególnego optymizmu ze soołecznego 
punktu widzenia. Dlą przykładu: Wzrost 
przeciętnego dochodu na głowę ludności 
z 300 do 500 dolarów, sprawia wrażenie 
wielkiego sukcesu. W rzeczywistości suk­
ces ów odczuła prawie wyłącznie najbo­
gatsza warstwa społeczeństwa (wzrost 
dochodu z 1700 do 3100 dolarów) nato­
miast był on prawie nieodczuwalny dla 
40 proc, najbiedniejszych (wzrost docho­
du z 85 do 90 dolarów na przestrzeni 10 
minionych lat). Innymi słowy, aktualna 
sytuacja społeczno-gospodarcza Brazylii 
potwierdza starą zasadę kapitalistyczną: 
przepaść między bogatymi i biednymi 
pogłębia się ustawicznie i w coraz szyb­
szym tempie.

Rząd brazylijski, reprezentujący inte­
resy burżuazji i arystokracji ziemskiej, 
świadom jest, iż sytuacja taka musi nie­
uchronnie prowadzić do nacięć i konfron­
tacji socjalnych. Jak do tej pory jednak 
— zamiast niezbędnych reform soołecz- 
nych stosuje on politykę „mocnej ręki”.

Poważny niepokój wywołuje u sąsia­
dów Brazylii jej polityka zagraniczna, w 
której zaczynają się pojawiać akcenty 
wielkomocarstwowe, nazywane „brazy- 
lenizmem”. Znane sa wszechstronne i oo- 
głębiajace się kontakty miedzy rządem 
prezydenta Medici i Waszyngtonem. W 
wielu postępowych krajach Ameryki Ła­
cińskiej narasta przekonanie, iż jeden z 
podstawowych elementów „brazyleni- 
zmu” wyraża się w reakcyjnej formule 
politycznej, która m.in. posłużyć ma Sta­
nom Zjednoczonym do utrzymania. do­
tychczasowej hegemonii na kontynencie.

(„Trybuna Robotnicza”)

RYSZARD PARADOWSKI



Komisja rady narodowej kontroluje

Sprawozdanie bywa dymną zasłoną
Statystycy wyliczyli, że w 

powiecie N. na 1 izbę 
przypada 1,39 osoby pod 

czas gdy wskaźnik ten w ska­
li województwa poznańskiego 
wynosi 1,36. Inaczej mówiąc. 
Powiatowa Rada Narodowa w 
N. musi solidnie zabrać się do 
roboty, by poprawić sytuację 
mieszkaniową w swoim powie 
cie.

Przystąpiono do tego w lu­
tym ubiegłego roku. Wówczas 
na posiedzeniu Prezydium 
PRN omówiono wstępnie zało 
żenią programu mieszkaniowe 
go. Z kolei zespół pracowni­
ków Prezydium PRN i innych 
instytucji ślęczał nad sprecyzo 
waniem projektu programu.

Najpierw trzeba się rozliczyć
Po konsultacji z Komisją Bu 

downictwa i Gospodarki Komu 
nalnej PRN projekt ten i inne 
materiały na sesję — trafiły na 
posiedzenie Konwentu Senio­
rów. Już miała zapaść decyzja 
o przyjęciu materiałów, kiedy 
przewodniczący Komisji Bu­
downictwa zauważył:

— Na sesji radni będą dy­
skutować nad projektem pro­
gramu. Określa on zadania w 
rozwoju budownictwa na lata 
1972—1975. Mówiąc na ten te­
mat trzeba wiedzieć, w jakim 
stopniu zostały wykonane do­
tychczasowe zadania w tej dzie 
dżinie. Myślę o uchwale PRN 
z czerwca 1970 roku w sprawie 
spółdzielczego budownictwa 
mieszkaniowego. Tymczasem 
w materiałach na sęsję brak 
sprawozdania z realizacji tej 
uchwały.

Konwent przyznał rację prze 
wodniczącemu i zobowiązał Wy 
dział Gospodarki Komunalnej 
i Mieszkaniowej Prezydium 
PRN do opracowania sprawoz­
dania. Dokument taki został 
soorządzonv ale ..na okrągło”. 
Chociaż spółdzielnia mieszka­
niowa nie wvkonała uchwały 
z czerwca 1970 roku, w spra­
wozdaniu zabrakło takiego 
stwierdzenia, przy czym zwro 
ty w rodzaiu „dzięki usilnym 
staraniom spółdzielni” — suge 
rowały, że można jej przypi­
sać jakieś wyjątkowe zasługi. 
Ta zasłona dymna została roz 
wiana na sesji (w lipcu ub. ro 
ku) dzięki koreferajowi Korni 
sii Budownictwa. Oto fragment 
dokonanej przez nia oceny:

„Uchwała z czerwca 1970 roku zo 
bowlązywała spółdzielnie m. In. do 
oddawania do użytku rocznie oko­
ło 200 mieszkań. Tymczasem spół 
dzielnia zadowolona Jest z faktu, 
że w latach 1966—1970 zbudowano 
255 mieszkań i jednocześnie zapo­
wiada. że w bieżącej 5-latce nie 
przewiduje budowy 200 mieszkań 
rocznie, bo rzekomo nie zezwala na 
to moc przerobowa wykonawcy. 
Takie tłumaczenie jest nie do przy 
jęcia. Ów wykonawca. który po­
przednio stosował tradycyjne meto 
dy budownictwa, obecnie montuje 
bowiem w N. bloki z płyt, co Jest 
równoznaczne ze skróceniem cyklu 
inwestycyjnego”.

W konkluzji Komisja ostrze­
gła: jeżeli program mieszkanie 
wy będzie realizowany tak nie 
dobrze jak uchwała z czerwca 
1970 roku to trudno liczvć na 
szybkie rozwiązanie problemu 
mieszkaniowego.

Nieprecyzyjny program
Nikt nie dokonał jednak wni 

kliwej ocenr konstrukcji pro­
jektu programu. W rezultacie
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Jak podaje „Sztandar Młodych", wieść o zamierzeniach gdań­
skich płetwonurków dotarła do S. Frischa — obywatela NRF, gdv 
przebywał w tym roku na Targach Poznańskich. Zatelefonował on 
do kierownika wyprawy poszukiwawczej inż. J. Janczukiewicza, in­
formując go, że był dowódcą jednego z niemieckich eskortowców, 
bioracvch udział w rabowaniu ludzi z tonącego „Wilhelma Gusłlof- 
fa" Jeden z uratowanych, nieżyjący już esesman Kruger twierdził, że 
orzed wypłynięciem statku z portu w Gdyni przyjechało 12 wci­
skowych ciężarówek i ood osobistym nadzorem gauleiłera For­
stera przeładowano do wnętrza statku kilkanaście ciężkich, oku­
tych skrzyń. Kruger twierdził, że była to z całą oewnością Burszty­
nowa Komnata, (tł)

uchwalono go z wadami np. wdziemy jej 
postaci licznych nieprecyzyj­
nych zwrotów w rodzaju: „dy 
rekcja PKO poczyni starania
o zwiększenie kredytów na in­
dywidualne budownictwo miesz 
kaniowe”.

Załóżmy, że nie nastąpi 
zwiększenie funduszy na ten 
cel. Czy będzie to równoznacz 
ne z niewykonaniem cytowa­
nego postanowienia uchwały?

Nie! — odpowie adresat uch 
wały. — Przecież nie stanowiła 
ona. że należy zwiększyć kre­
dyty, mówiła jedynie, iż o to 
należy się starać. A starania 
takie były: wysłano odpowied 
nie pismo do PKO w Pozna­
niu...

Oto niebezpieczeństwa, które 
rodzi zła konstrukcja uchwa­
ły. Mogą one utrudnić kontro­
lę jej realizacji. Zwłaszcza 
wówczas, kiedy uchwała — tak 
jak program mieszkaniowy po 
wiatu N. — nie zawiera jakiej 
kol wiek wzmianki na temat tej 
kontroli. Uchybienie to można 
było usunąć w wyniku odpo­
wiedniego sformułowania pla­
nu realizacji uchwały. Prezy­
dium PRN w N. nie opracowa 
ło wszakże takiego dokumen­
tu.

Mimo niekorzystnej sytuacji 
Komisja Budownictwa kontro 
luje realizację programu miesz 
kaniowego. Żąda sprawozdań 
od adresatów uchwały wysłu 
chuje ich wyjaśnień, apeluje o 
przestrzeganie terminów wyko 
nania poszczególnych postano­
wień. Poświęciła temu kilka po 
siedzeń w I półroczu bieżącego 
roku przy czym wyraziła za­
niepokojenie m. in. nieuję- 
ciem w planie budownictwa 
(rad narodowych) dwóch blo­
ków mieszkalnych oraz przesu 
nięciem terminu (z 1973 roku 
na 1974) rozpoczęcia budowy 
kotłowni w osiedlu spółdziel­
czym.

Ci. którzy mieli tych spraw 
dopilnować — Wysiał Gospo 
darki Komunalnej i spółdziel­
nia mieszkaniowa — stwierdzi 
li wszakże, że zrobili wszystko 
co mogli i nie ponoszą winy za 
opóźnienia, które są dziełem in 
nych instytucji (np. Zakładu 
Usług Inwestycyjnych w Poz­
naniu). Śledząc tok kontroli rea 
lizacji uchwały łatwo zauwa­
żyć. że opisana sytuacja nale­
ży do typowych Co pewien 
czas Komisia monituje i apelu 
je. a w odpowiedzi słyszv. że 
kontrolowany zrobił wszystko 
co było w jego mocy.

Chodzi o ocenę bezpośrednią
Czy rzeczywiście wszystko? 

— takie pytanie podsuwa scep 
tycyzm i każę szukać na nie 
odpowiedzi. Z reguły nie znaj- 

Czy Bursztynowa Komnata
leży na dnie Bałtyku?

Być może wkrótce rozwiązana zostanie zagadka Bursztynowe! 
Komnaty — dzieła sztuki niepospolitej piękności i wielkiej 
wartości, które zrabowane zostało przez hitlerowców w cza­

sie napaści na Związek Radziecki z muzeum w Puszkino. W ostat­
nich miesiącach wojnv skarb znajdował się w Królewcu, w Pru­
sach Wschodnich. Tułaj 15 stycznia 1945 roku po raz ostatni wi­
dziano skrzvnie z rozebraną na części Bursztynową Komnatą.

Ostatnio na podstawie różnych informacji przypuszcza się, że 
Bursztynowa Komnata znajduje się w ładowniach niemieckiego 
transportowca „Wilhelm Gusłloff", który zatopiony został 31 stycz­
nia 1945 roku w rejonie Ławicy Słupskiej, około 12 mil od brzegu.

Do penetracji wraku „Wilhelma Gustloffa", spoczywającego 
na głębokości 60 metrów, przygotowuje się Naukowe Koło Ba­
dań Podwodnych „Rekin" z Politechniki Gdańskiej. Płetwonurko­
wie zamierzają dokładnie spenetrować ładownie niemieckiego 
transportowca. Obecnie przeprowadzają ostatnie próby sprzętu' 
między innymi kabiny „Ania", która ma spełniać rolę niejako 
budki •elefonicznej/dla łączności z okrętem bazą na powierzchni 
oraz schronienia dla dwóch ludzi, w wypadku awarii aparatów do 
nurkowania.

Jeżeli próby zakończą się pomyślnie, to rankiem 15 lipca we 
wnętrzu „Wilhelma Gustloffa" pojawią się znowu płetwonurko­
wie. Nie po raz pierwszy. Już w roku 1956 nurkowie Polskiego 
Ratownictwa Okrętowego dokonali oględzin wraku. Zauważyli 
oni wtedy na drzwiach okrętowej kasy pancernej świeże ślady 
cięć palnikami acetylenowymi. Kasa była otwarta i pusta.

w sprawozdaniach. 
Kontrolowani na ogół stronią 
bowiem od samokrytyki. Nie 
można nieraz ograniczać kon 
trold realizacji uchwały do 
wysłuchiwania sprawozdań 
kontrolowanej jednostki. Chcąc 
przekonać się czy adresat 
uchwały rzeczywiście zrobił 
wszystko co do niego należało, 
trzeba zbadać w jaki sposób 
realizował on poszczególne po 
stanowienia uchwały. Chodzi o 
kontrolę bezpośrednią. Komi­
sja sama — na podstawie 
m. in. dokumentacji źródłowej 
kontrolowanej jednostki, jej 
zarządzeń, wystąpień korespon 
dencji dotyczącej realizacji 
uchwały — musi dokonać ana 
lizy metod działania tej jed­
nostki. Tylko wtedy komisja 
będzie dysponować rzetelnym 
materiałem pozwalającym jej 
wystąpić do rady narodowej 
lub do jej prezydium z realny­
mi wnioskami na temat usu 
wania nieprawidłowości w pra 
cy adresatów uchwały.

Jest to zadanie trudne m. in. 
ze względu na pracochłon­
ność. Jednakże Komisja Bu­
downictwa w N. mogłaby je 
wykonywać kosztem tych kon 
troli terenowych, które roz­
mieniają jej działalność na 
drobne, a nadto stanowią wy­
ręczanie administracji. Np. Ko 
misja Budownictwa PRN w 
N. kontrolowała niedawno 
..stan czystości w parku miej­
skim” (cytat z protokołu) za­
miast zainteresować tym 
MRN w N., która z kolei powin 
na dopilnować pracy zarządcy 
owego parku — Miejskie­
go Przedsiębiorstwa Gospo­
darki Komunalnej i Mieszka­
niowej.

Przedstawione w tej publika 
cji pozytywy i negatywy doty 
czące opracowywania uchwał 
i kontroli ich realizacji należą 
do zjawisk typowych. Tak 
stwierdziła Rada Państwa roz 
patrując ten problem na jed­
nym ze swoich posiedzeń. W 
ocenie tej zwrócono uwagę za 
równo na umiejętość perspekty 
wicznego patrzenia rad narodo 
wych (wyrazem tego są wielo 
letnie programy rozwoju róż­
nych dziedzin życia) oraz na 
wzmożenie ofensywości rad­
nych i komisji, ale także pod­
kreślono. że sporo uchwał zbu 
dowanych jest nieprecyzyjnie, 
a kontrola ich realizacji często 
ogranicza się do wysłuchiwania 
sprawozdań adresatów uchwa 
ły. Niezbędna jest zatem ich 
kontrola bezpośrednia jako wa 
runek wywiązywania się kom: 
sji z roli organu pomocniczego 
rady i roli organu społecznego

MICHAŁ ŁUCZAK

Królowa bez korony?
r^eszcze kilka lat temu, kiedy kończyły się mistrzow-

I skie rozgrywki piłkarzy, główna uwaga kibiców 
koncentrowała się na lekkoatletyce, noszącej dum­

ne miano królowej sportu. Dzisiaj zainteresowanie tą dy­
scypliną mocno zmalało, o czym najlepiej może świadczyć 
liczba widzów na naszych koronnych imprezach jak Me­
moriał im Janusza Kusócińskiego czy tradycyjny już mi­
tyng 1-Majowy w Warszawie. Zainstalowanie na stadio­
nie warszawskiej Skry tartanu, spowodowało z jednej 
strony polepszenie warunków treningowych dla naszej 
czołówki, ale też z uwagi na -fakt , iż teraz wszystkie po­
ważniejsze zawody lekkoatletyczne odbywają się na tym 
właśnie boisku, przesyt lekkoatletyki wśród warszawskich 
kibiców.

Nie lepiej dzieje się zresztą zagranicą. Trybuny stadio­
nu paryskiego Colomber, gdzie rozgrywany był mecz re­
prezentacji Polski i Francji świecił pustkami, mimo że w 
obu drużynach startowało sporo dobrej klasy zawodni­
ków i zawodniczek. Mecz, z Francją był dla polskich lek­
koatletów. jednym z najpoważniejszych sprawdzianów 
przed startem, w Pucharze Europy. Nasze panie pokonały 
swoje fiancuskie koleżanki 82:53, zaś Polacy wygrali z 
Francuzami 229:200. Sukcesy z groźną zawsze reprezen­
tacją Francji, w której szeregach występowało sporo lek- 
koateletów z zamorskich kolonii francuskich, są na pew­
no dużym osiągnięciem polskiego zespołu, ale nie zapomi­
najmy, że w Pucharze Europy występuje tylko po jednym 
zawodniku czy zawodniczce z danego kraju i w takim 
ustawieniu w Paryżu wygraliby gospodarze.

Po wielkich triumfach polskiego „wunderteamu”, 
mieliśmy okres nieco słabszy w historii polskiej lekko­
atletyki, ale od pewnego czasu obserwujemy próby na­
wiązania do pięknych tradycji. Praca z tzw. szerokim 
frontem, daje coraz lepsze rezultaty, mamy obecnie nie­
zły zespół, niemniej w niektórych konkurencjach brakuje 
zawodników klasy europejskiej czy światowej. Właśnie w 
kontekście czekających polską reprezentację startów w 
Pucharze Europy, tacy są bardzo potrzebni. Na wychowa­
nie mistrzów potrzebny jest jednak czas i wydaje się, że 
ze spokojem, możemy oczekiwać startów polskich lekko­
atletów w kolejnych mistrzostwach Europy czy Igrzyskach 
Olimpijskich w Montrealu. Wtedy, mamy nadzieję, koro­
na naszej królowej sportu zalśni pełnym blaskiem, nawet 
gdyby w tym roku, udział w kolejnej edycji Pucharu 
Europy, zakończył się niepowodzeniem.

MACIEJ STABROWSKI

W SnagoT (Rumunia) odbyły się 
międzynarodowe zawody kajako­
we z udziałem 13 naństw. Gene­
ralny sukces odnieśli gospodarze, 
wygrywając — z wyjątkiem jednej 
— wszystkie konkurencje.

Tylko Polak Jerzy Stvnrekowski 
zdołał nokonać koalicje kajaka­
rzy rumuńskich i jako jedyny z 
cudzoziemców wywalczył nierw- 
sza lokatę. Wygrał on wyścig ka­
jaków — jedynek na 10 tys. m.

Trwa dobra passa polskich sza­
chistów. którzy wałcza w finałach 
drużynowych mistrzostw Europy 
w Bath (Anglia). Ekina ZSRR — 
faworyt mistrzostw Europy — mia 
ła spore kłopoty w meczu z Pol­
ska w trzecim dniu 7-rundoweao 
turnieju. Po zakończeniu pięciu 
partii drużyna radzieckich arcy- 
mistrzów prowadzi tylko 3:2 (t)

Plenum PZPN zatwierdziło
nowy system rozgrywek

W niedziele. 8 hm. w Warszawie odbyło sie plenum Polskiego 
Związku Piłki Nożnej, poświecone głównie sprawie reorganizacji 
rozgrywek ligowych. Po uwzględnieniu kilku drobnych poprawek 
plenum jednogłośnie uchwaliło zmianę dotychczasowego modelu roz­
grywek.
Tak wiec w nowym sezonie I li­

ga składać sie będzie z 16 zespo­
łów. Sa to: 
Stal Mielec 
Ruch Chorzów 
Gwardia Warszawa 
Górnik Zabrze 
Wisła Kraków 
ŁKS Łódź 
ROW Rybnik 
Legia Warszawa 
Pogoń Szczecin 
Zagłębię Sosnowiec 
Zagłębię Wałbrzych 
I.ech Poznań 
Szombierki Bytom 
Śląsk Wrocław 
Hutnik lub Odra
GKS Katowice lub Polonia Bytom

Pewne poprawki w porównaniu 
z publikowanym przez nas wcześ­
niej projektem — wprowadzono w 
II lidze. Zgodnie z uchwala 
PZPN-u I liga podzielona zosta­
ła na dwie grupy.

GRUPA POŁUDNIOWA

GKS Katowice lub Polonia Bytom 
Piast Gliwice 
Wisłoka Dębica 
Stal Rzeszów 
Metal Kluczbork 
Stal Stalowa Wola 
GKS Tvchv 
Garbarnia Kraków 
Stal Bielsko 
GKS Jastrzębie 
Star Starachowice 
Górnik Niwka lub Górnik Wojk. 
Zastał Zielona Góra 
MGKS Mikulczyce lub Ursus 
Urania lub Górnik Radlin 

względnie Moto Jelcz
Drużyna z dodatkowych eliminacji

GRUPA PÓŁNOCNA
Hutnik lub Odra 
Lublinianka 
Arka Gdynia 
Lechia Gdańsk 
Zawisza Bydgoszcz 
Widzew Łódź 
Stoczniowiec Gdańsk 
Gwardia Koszalin 
Bałtyk Gdvnia 
Warta Poznań 
Włókniarz Białystok 
Avia Świdnik 
Motor Lublin

Hokej na trawie

Porażka Polaków
w Puchrze Bałtyku
W Stralsundzie/ rozegrano ostat­

nie mecze turnieju hokeja na tra 
wie o Puchar Bałtyku. W me.::u 
o pierwsze miejsce reprezentacja 
Polski przegrała z NRD 1:2 (1:2).

W spotkaniu, które decydowało 
o trzecim miejscu, Dania wygrała 
z Finlandią 4:0. Ostateczna klasy­
fikacja turnieju:
1. NRD 6:0 14—1
2. Polska 4:2 14—2
3. Dania
4. Finlandia .

2:4 4—8
0:6 0—21

Stomil Olsztyn
Górnik Wałbrzych

luh Arkonla Szczecin
Drużyna z dodatkowych elimina­

cji.
Spotkania o miejsca w I i II li­

dze rozegrane zostaną systemem 
pucharowym, a więc przy równej 
ilości punktów decyduje różnica 
bramek z tym. że bramki strzelo­
ne na wyjeździe liczą sie podwój­
nie.

Nie wyjaśniona jest do końca 
sprawa przeciwnika dla drużyny 
Uranii. Jeżeli potwierdzony* zosta­
nie fakt próby przekupstwa przez 
działaczy Górnika Radlin niektó­
rych piłkarzy zespołu Moto Jelcz, 
sprawa ta stanie na forum PZPN, 
które podejmie odpowiednie decy­
zje.

Gdyby z rywalizacji Górnik Wal 
brzych — Arkonia Szczecin zwy­
cięsko wyszedł Górnik, to wówczas 
wałbrzyszanie grać beda w grupie 
południowej, a db północnej przej 
dzie Star Starachowice.

Plenum PZPN zatwierdziło rów 
nież system spadków i awansów I 
i II ligi. Z I ligi spadaja dwie 
ostatnie drużyny, a na ich miejsce 
wchodzą mistrzowie grupy północ 
nej i południowej.

II ligę opuszczać bedzie nato­
miast 6 drużyn (po 3 ostatnie z 
każdej gifupy). na ich miejsce 
awansują zwycięzcy eliminacji z 
udziałem mistrzów klas okręgo­
wych. Eliminacje zostana przepro­
wadzone w ten sposób, że 18 mi­
strzowskich zespołów podzielonych 
zostanie na 6 grup po 3 drużyny i 
systemem każdy z każdym (męcz i 
rewanż) Wyłoniony zostanie żwy- 
ciezca, awansujący do II ligi.

Szermiercze mistrzostwa świata
W poniedziałek na szermierczych 

mistrzostwach świata w Goetebor 
gu rozpoczęto indywidualne walki 
turnieju szpadowego oraz wyło- 
nionó medalistki indywidualnego 
turnieju floretu kobiet.
,Do turnieju szpadowego stanęło 

114 'izawodników z 28 państw. 
Wszyfccy reprezentanci Polski prze 
szli przez pierwsza eliminację roz 
grywaną w 18 grupach.

Do trzeciej tury tego turnieju 
awansowali Czterej Polacy — Mat­
wiejów, Nielaba, Grzymski i Bar- 
burski.

W turnieju szpadowym wyłonię 
ni zostali w poniedziałek ćwierć­
finaliści. Znaleźli' się wśród nich 
dwaj Polacy Matwiejew i Barbur 
ski. Matwiejew w 3 eliminacji po 
konał Szweda Von Essena 5:2 
oraz Austriaka Muellera 5:4. a prze 
gr-ł w ostatnim pojedynku, które 
gc wynik nie decydował już o a- 
wansie. z Anglikiem Bourne 4:5. 
Obok Matwiejewa zakwalifikował 
sic z tej grupy Bourne.

Barburski rozpoczął od pokona­
nia Hahna (NRF) 5:2. potem prze 
gra', pechowo z Francuzem Jeanne

Szurkowski liderem
Dokończenie ze str. 1 

sklej, który skorygowano w cza­
sie trwania etapu, początkowo o- 
głoszono, że M. Schiffner (NRD) 
miał rezultat 2.26,7. Po dokład­
nym sprawdzeniu czasomierzy o- 
kazało się, że czołowy kolarz eki­
py NRD uzyskał 2.34,7, co dało mu 
miejsce poza pierwszą dwudziestką.

Oto oficjalne wyniki prologu 
Tour de Pologne:

1) R. Szurkowski (Polska)
2) J. Baćkowski (CRZZ)
3)
4)
5)
6)

B. Kręczyński (LZS)
M. Milde (NRD) 
D. Gonschórek (NRD) 
J. Sekściński (Start)

2.28.914
2.28,8/5
2.32,051
2.32,107
2.32,168
2.32,516

dalekopisem xx
Do półfinałowych spotkań w pił 

ce koszykowej juniorów rozgrywa 
nych w ramach III OSM zakwali­
fikowały się zespoły: Gdańska, Ka 
towic, Lublina i Koszalina.

W ostatnich spotkaniach elimi­
nacyjnych uzyskano rezultaty: 
Łódź — Gdańsk 48:45 (22:32),. War-

Lublin 66:69 (26:34).szawa
Końcowe tabele spotkań 

nacyjnych:
Grupa I

1. Lublin
2. Koszalin
3. Warszawa
4. Zielona Góra

Grupa II
1. Gdańsk
2. Katowice
3. Łódź
4. Kielce

elimi-

230:195
243:227
226:226
199:250

6:0
5:1
4:2
3:3

5:1
5:1
5:1
3:3

182:145
183:154
178:158
150:136

J. MAJ 
NOWYM PREZESEM PZPN

W związku z powołaniem do­
tychczasowego prezesa PZPN St.
Nowosielskiego na stanowisko wi­
ceprzewodniczącego GKKFiT oraz 
prezesa Polskiej Federacji Sportu, 
plenum PZPN zwolniło go z zaj­
mowanej funkcji w Związku 1 wy­
brało na jego miejsce Jana Maja, 
dotychczasowego wiceprezesa d/s 
wychowawczych.

W naszym
obiektywie

Na stadionie AZS-u odbyły się 
Jiminacje lekkoatletów do mi­
strzostw Polski. Na zdjęciu: frag­

ment biegu na 1500 m.
Fot. — K. Przychodzki

4:5. W decydującej walce z Wło­
chem G. Pola zwyciężył 5:2. Da­
ło mu to drugi cenny punkt i 
wspólnie z Grnieri awans do ćwierć 
finału.

Wśród 12 półfinalistek turnieju 
floretowego, znalazły sie po trzy 
zawodniczki ZSRR i Wegier. 2 — 
NRF oraz reprezentantki Włoch, 
Rumunii. Czechosłowacji i Polski.

Z Polek awans wywalczyła Mach 
nicka. Druga nasza reprezentant­
ka Bebel. została wyeliminowana.

Machnicka miała olbrzymią 
szansę, jako druga w historii pol­
skiego floretu kobiet, zakwalifiko 
wać sie do finału mistrzostw świa 
ta. Dotychczas dokonała tego je­
dynie Pawlasowa w 1960 r. Nie­
stety przegrała z Racova (CSRS) 
1:4 i odpadła z dalszych walk.

Z OSTATNIEJ CHWILI

Złoty medal w turnieju indywi­
dualnym floresu kobiet zdobyła re 
prc7entantka ZSRR — Walentyna 
Nikonowa. srebrny wywalczyła 
Węgierka — Tldiko Schwarzenberg, 
a brązowy również Węgierka — 
Ildiko Rejto. (ot)



1. Warszawa Rzeszów — Warna — Burgas;

AUTOKAREM „PEKAES"!

PEKAES
DO BUŁGARII i JUGOSŁAWII

Z dniem 17 czerwca br. wznowiona została regularna 
komunikacja autokarowa do Bułgarii i Jugosławii — 
prowadzona w relacjach:

2. Warszawa — Kraków — Zagrzeb — Dubrownik 
(przez Split i Makarską).

WYJAZDY RAZ W TYGODNIU:
• do Jugosławii — w każdą niedzielę — 

odjazd z ul. Świętokrzyskiej 30;
• do Bułgarii — w każdy poniedziałek — 

odjazd z Dworca Centralnego PKS, ul. Żytnia.
UWAGA!

W okresie od połowy lipca do połowy września
do Dubrownika będą 2 kursy tygodniowo:
• w niedzielę — przez Split i Makarską — powrót przez 

Mostar — Sarajewo — Banja Lukę;
• w poniedziałek — przez Banja Lukę — Sarajewo — 

Mostar — powrót przez Makarską i Split.
Pasażerowie korzystający z przejazdu w obie strony — 
będą mieli prawo wyboru dowolnej trasy powrotnej.

SPRZEDAŻ BILETÓW i REZERWACJA MIEJSC:
— kasy zagraniczne PBP „Orbis”,
— inne biura podróży,
— PKP „Polres” Warszawa, Nowogrodzka.

Równocześnie PEKAES przypomina, że z dniem 2 lipca br. 
zostały wznowione kursy ekspresowe

do Londynu — z Warszawy i Krakowa.
1746-K2

Przetargi
Gorzowski Zakład Przemysłu Maszynowego Leśnic­
twa w Gorzowie Wlkp., ul. Mickiewicza 7 — ogłasza 
PRZETARG NIEOGRANICZONY na wykonanie:

— 2 kompl. modeli metalowych korpusu frezarki 
DFGA wg techn. Odlewni H. Cegielski w Śremie 
(modele matki dostarcza zleceniodawca);

— 13 kompl. modeli metalowych i matki stolika 
do czopowania.

Rysunki teełwiiczne do wglądu w dziale zaopatrze­
nia.

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze oraz członkowie rzemieśl­
niczych spółdzielni zaopatrzenia i zbytu.

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 30 lipca 1973 roku 
o godz. 11 w dziale zaopatrzenia.

Zgodnie z przepisami będą rozpatrywane tylko 
oferty z załączonymi kalkulacjami jednostkowymi.

Zastrzega się dowolny wybór oferenta oraz unie­
ważnienie przetargu bez podania przyczyny. 1782-K2
Spółdzielnia Mleczarska w Gostyniu, ul. Przy Dwor­
cu nr 1— ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY na następujące 
roboty budowlane:
1. budowa zlewni mleka w Chwałkowie;
2. tynkowanie zakładu mleczarskiego w Borku.

Informacji udziela Dział Gł. Mechanika.
Oferty oddzielne na każdą z w. wym. robót składać 

pod adresem Spółdzielni.
Otwarcie ofert nastąpi 14 dnia od daty niniejszego 

ogłoszenia.
Zastrzega się wybór dowolnego oferenta i prawo

unieważnienia przetargu. 1777-K2

Oddział Kawiarń
i Barów 

poszukuje 
miasta

10 P

Mlecznych 
na terenie

Poznania
O K O I

jedno i dwuosobowych 
w cenie 20,— zł od 
łóżka za jedną dobę 
dla pracowników na­
szego przedsiębiorstwa. 
Oferty należy składać 
w Dziale Administra­
cyjno - Gospodarczym, 
Poznań, ul. Ratajcza­
ka 18, telefon 531-76.

5191-K1

• Nieruchomości
Kupię dom w Sierakowie 
— również db wykończe­
nia lub odbudowy. Tel. 
41-10-18 Poznań, lub ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 49724g.

Kobylnica! Sprzedam do- 
mek, ogrodem. Jezierski, 
Poznań, ul. Skośna 16 m.
8a. 49290g

Pracownicy poszukiwani
Robotnicza Spółdzielnia Wydawnicza „Prasa - Książ­
ka - Ruch” Przedsiębiorstwo Upowszechnienia Prasy 
i Książki w Poznaniu, ul. Zwierzyniecka 9, telefon 
630-61, wewn. 84 — zatrudni zaraz:

— MĘŻCZYZN na stanowiska robotników za i wy­
ładunku i ekspedytorów — wymagane Wykształ­
cenie podstawowe;

— INSTRUKTORA d/s kolportażu.
Wynagrodzenie zgodnie z obowiązującym układem 

zbiorowym pracy.
Zgłoszenia osobiste w Dziale Spraw Osobowych —

Poznań, ul. Zwierzyniecka 9. 5300-K1
Zakłady Motoryzacyjne nr 5 w Poznaniu, ul. Waw­
rzyniaka 43 —

PRZYJMĄ CHŁOPCÓW po 8 klasie
w naukę zawodu:
— tokarz,
— frezer,
— szlifierz,
— ślusarz,
— galwanizer — lakiernik samochodowy.

Warunki do omówienia w Dziale Zatrudnienia
i Płac pod wyżej podanym adresem. 5258-K1

Praca O Nauka
Fryzjerka oraz dwie u- 
czeanice — potrzebne do

Fryzjerka damsko-męska I 
potrzebna zaraz. Prusa 2.

7g I

zakładu fryzjerskiego.
Chwiałkowskiego 23 m. 14.

47g
Uczeń względnie robotnik 
powyżej 17 lat — do ząwo 
du instalacji sanitarno -

Pracownika znającego roi 
nictwo przyjmę zaraz. Fe 
liks Adamczewski, Buk, 
Sw. Rocha 15, tel. 268.

53g

Sprzedam młocarnię MZC 
4 A. Jan Niemier, Skrzyn­
ki, poczta Kórnik, pow. 
Śrem. I6g

Syrenę 104, przebieg 21.C00 
sprzedam. Umultowo, ul. 
Maki Polne 5, Sredziński.
(Autobus 67). 29g

ogrzewczej potrzebny.
Gniezno, ul. Rzezniecka 1,
w podwórzu. 293g
Przyjmę ucznia w zawo­
dzie ślusarsko - rusznikar- 
skim. Oborski, Poznań, 
Wawrzyniaka 3. 49691g

Uczciwą panią do samo­
dzielnego prowadzenia do 
mu do 2 osób przyjmę — 
pokój służbowy. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 66g.

Sprzedam 3 łóżka metalo 
we z materacami, 4 kręgi 
studzienne 80 cm, kuchen 
kę elektryczną 3-grzałko- 
wą z piekarnikiem, wózek 
ręczny czterokołowy. Po­
znań, Obornicka 238. 19g

Sprzedam Syrenę 102 w 
dobrym stanie. Poznań, 
ul. Dąbrowskiego 301.

50g

Studentka z siostrą — 
pracująca, wynajmie po­
kój na okres do l’/s roku. 
Dzielnice: Sołacz, Jeży­
ce lub Grunwald. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 116g.

Sprzedam samochód War­
szawa 223, fabrycznie no­
wy. Poznań - Zatorze, ul.

Pracująca pani szuka nie 
krępującego pokoju. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 39g.

Potrzebny ślusarz mecha 
nik narzędziowiec, spe­
cjalista od wykrojników. 
Tel. 656-86, po 18. 535g
Malarzy i uczniów przyj 
mę. Findera 24 m. 8.

231g

Przygotowanie do egzami 
nów poprawkowych pod 
kierunkiem doświadczo­
nych pedagogów dla ucz­
niów, którzy chorowali 
podczas roku szkolnego. 
Mielżyńskiego 19 m. 24 — 
zgłoszenia tylko godz. 
19—20. 47328g

Pointer — szczenię pełno- 
rodowodowe, suczka bia- 
ło-żółta, po medalistach, 
suka polująca — sprze­
dam. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 37g.

Frezarkę obwiedniową i 
strugarkę (felowca) do 
kół zębatych sprzedam. 
Oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 71g.

Mała 13. 49773g
Sprzedam Fiata 125 p — 
1500 po wypadku, ekspl. 
od lutego 73 oraz takso­
metr „Poltax 2” na gwa­
rancji. Września," Wojska 
Polskiego 19a m. 15 — od 
16. 62g
Sprzedam „Wołgę” w do­
brym stanie. Poznań, ul. 
Nowina 34. 20g

Kupno Sprzedaż
Pracownika do gospodar 
stwa rolnego przyjmie
Franciszek Serba 
bórz poczta Tulce 
Środa Wlkp.

Pani- 
pow.
613p

Kupię używaną maszynę 
do nisania „Optimę” — 
długi wałek. Puszczyków- 
ko. Dworcowa 70. 49785g

Garaż przy osiedlu USO 
i Przyjaźni sprzedam. Te­
lefon 572-11, wewn. 673

Lokale

Pani pracująca poszukuje 
pokoju jednoosobowego, 
najchętniej centrum. O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dla 38g.
Zamienię pokój z kuch­
nią, dzielnica Wilda, II 
ptr., samodzielne na po­
dobne w nowym budow­
nictwie. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 61g

SPÓŁDZIELNIA PRACY 
„OŚWIATA” 

Wojewódzki Zakład Szkolenia w Poznaniu
ORGANIZUJE

KURSY KWALIFIKACYJNE 
CZELADNICZE i MISTRZOWSKIE

oraz
C KURSY SPAWANIA elektrycznego

i gazowego dla początkujących

Gospodynię samodzielną 
do 3-dorosłych osób przyj 
mę na prawach "domow­
nika do Puszczykowa ko 
ło Poznania. Warunki bar 
dzo dobre. Własny pokój 
renta zapewniona. Chęt­
nie z prowincji. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 309g.

,,Viennaton” okulary au­
striackie, nowe, na prze­
wodnictwo kostne na le­
we lub prawe ucho, oka­
zyjnie sprzedam. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 48185g.

Sprzedam ciągnik 3011 — 
wraz z przyczepą. R. Gry- 
gier, Wirginowo. powiat 
Śrem. i04g

O Samochody
Zastawę 750 sprzedam. Z
Karpiński Trzemeszno, 
pl. Kilińskiego 18, tel. 294

Przyjmę pana na pokój. 
Adres wskaże „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 49782g.

Studentka poszukuje nie- 
krępu.iącego pokoju od 
sierpnia, września. Gajęw 
ska, Bydgoszcz, 24 Stycz­
nia 16 m. 6, tel. 239-13.

74g
Panom pokój wynajmę. 
Kilińskiego 6 m. 8. 24g

Przyjmę na pokój pana. 
Poznań - Starołęka, Mie­
chowska 9. 22g

Pani pracująca i ucząca 
się. poszukuje samodziel­
nego pokoju. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 118g.

Pr-yjmę murarza lub 
przyuczonego murarza i 
pomocnika oraz dwóch u- 
czniów na stałe. Poznań, 
ul. Ściegiennego 72 m 1.

Sprzedani okazyjnie for­
tepian łbach. Cena 10.000. 
Winiary, ul. Chełmińska 
28 m. 2a, godz. 19.30—20.30. 

49781g

po gcdz. 17. 612p
Sprzedam Syrenę 102 Ka­
sztelan Poznań, Szama-

Zamienię 2 duże pokoje — 
śródmieście, na mniejsze. 
Oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 31g.

po godz. 17. 497832

Korzystnie sprzedam młó- 
carnię, czyszcżarkę MCC- 
107. Czesław Cieślik, Sie- 
rakówko. poczta Połaje-

rzewskiego 84 
tel. 456-71.

szpital, 
518 g

Uczciwa panienka wzgl 
rencistka (w sile wieku) 
potrzebna do sprzedaży 
owoców w kiosku. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 49794g.

wo 64-710. 49774g
Sprzedam okazyjnie no­
wy, kompletny hydrofor 
150 1 'na siłę, 4.000 zł. Po­
znań, Morawska Ta.

49790g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w 
7 lipca 1973 roku zmarł śmiercią tragiczną 
drogi mąż, najdroższy tatuś, syn, nasz 
szwagier i wujek, przeżywszy lat 40, śp.

dniu 
mój 
brat,

ZBIGNIEW KRZYŻANIAK
Pogrzeb odbędzie się w dniu 11 lipca 1973 r. 

o godz. 10.25 na cmentarzu junikowskim.
W smutku pogrążone
żona, córka i rodzina

Proszę o nieskładanie kondolencji.
Poznań, ul. Konarskiego 9 m. 1. 576g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
9 lipca 1973 r. zmarł nagle mój mąż, nasz ojciec, 
brat, teść i dziadek, śp.

JAN MICHAŁOWICZ
rolnik z Wojnowic

przeżywszy lat 78.

Pogrzeb odbędzie się dnia 11 lipca 1973 roku 
o godz. 10 na cmentarzu parafialnym Czerwo- 
nejwsi,

o czym zawiadamia stroskana 
RODZINA

625 s

4- Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
I 6 lipca 1973 r. odeszła od nas na zawsze po 

20 latach ciężkich cierpień, a w 91 roku życia, 
opatrzona Sakramentami św., nasza najdroższa 
mateczka, ukochana babunia, ciocia i kuzynka

KLARA MARIA JASIŃSKA
z domu Trzaska - Zórawska

Wielkie dzięki i cześć Jej za życie pełne po­
święceń dla ojczyzny, rodziny i ludzi potrzebu­
jących opieki.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 11 lipca br 
o godz. 12.30 na cmentarzu junikowskim.

W nieutulonym smutku pozostają
dzieci z wnukiem oraz rodziną

Poznań, ul. Scinawska 30. 5592

Auto Serwice, Kraszew­
skiego 30, wykonuje wie­
loletniej trwałości anty­
korozyjne zabezpieczenie
samochodów. 48454g
Silnik Warszawy, górny, 
nowy, do remontu lub w 
częściach kupię. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 48g.

Lokalu na warsztat Intro­
ligatorski poszukuję w 
dzielnicy Jeżyce, powyżej 
35 m*. Może być do re­
montu. Możliwość zatrud­
nienia dla pani. Urba­
niak, Poznań, Drzymały 
7 m. 4. 4g

Połczyn - Zdrój! 2 pokoje 
z kuchnia, w nowym bu­
downictwie (kwaterunko­
we), zamienię na 1—2 po­
koje z kuchnia w Pozna 
niu. Oferty „Prasa” Grun 
W'’dzka 19 dla 149g.

Zamienię mieszkanie spół­
dzielcze M-4, komfort — 
Leszno, na mniejsze w Po 
znaniu. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 27g.

tDnia 8 lipca 1973 r., w 80 roku pracowitego
i wartościowego życia, po długich i bardzo 

ciężkich cierpieniach zmarł, opatrzony Sakra­
mentami św., nasz najdroższy i najlepszy ojciec, 
brat, dziadek i stryj —

lekarz - ftyzjatra, społecznik, 
powstaniec wielkopolski, kapitan WP

dr Czesław Zygmunt
STĘSZEWSKI

Po nabożeństwie żałobnym o crodz. 16 w dniu 
11 lipca br. w kościele św. Stanisława w Koź­
minie Wlkp., pogrzeb na miejscowy cmentarz, 

o czym z głębokim smutkiem zawiadamiają
siostra, synowie z rodzinami 

bratanka
Koźmin Wlkp., Poznań, Warszawa, Kraków.

+ Dnia 8 lipca 1973 r. odeszła od nas na zawsze, 
namaszczona Olejami św., moja najdroższa 

żona, nasza ukochana matka, teściowa, babcia 
i prababcia, przeżywszy lat 73

WANDA GAŁYNSKA
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 11 lipca 

1973 r. o godz. 10.30 na cmentarzu górczyńskim.

o czym zawiadamia pogrążona w smutku

RODZINA

Poznań, Głogowska 114a m. 1.

STANISŁAW WIŚNIEWSKI
ppłk, w stanie spoczynku.

W dniu 9 lipca 1973 r. zmarł nasz drogi mąż, 
ojciec, brat i dziadek.

Pogrzeb odbędzie się na cmentarzu komunal­
nym na Junikowie w dniu 12 lipca 1973 roku 
o godzinie 12.30,

o czym zawiadamia pogrążona w smutku

żona z rodziną

Poznań, ul. Cześnikowska 10 m. 5. 610p

Dom mieszkalny — 5 po­
koi z kuchnią, salą za­
baw, sklepem wraz z wy 
pożyczalnią gospodarstwa 
domowego, zabudowania 
gospodarcze, 1,9 ha ziemi 
wraz z żwirownią — sprze 
dam. Obiekt nadaje się 
dla handlowca, ogrodnika 
lub na betoniarnię. Ofer­
ty: Biuro Ogłoszeń, Po­
znań. Grunwaldzka 19 pod

i zaawansowanych,
KURSY DLA ELEKTRYKÓW — ubie­
gających się o sprawdzenie kwalifika­
cji (bhp),
KURSY KRESLEfi TECHNICZNYCH 
dla absolwentów LO,
KURSY KOSMETYKI — dla abs. LO, 
KURSY PALACZY centralnego 
ogrzewania.
KURS DYSPOZYTORÓW transportu 
samochodowego,
KURS SPECJALISTÓW napraw i re­
gulacji układów wtryskowych silników 
wysokoprężnych,
KURSY RADIO - TELEWIZYJNE,
KURSY KROJU i SZYCIA,
KURSY GOTOWANIA i PIECZENIA.

„25630”. 1590-K2

Sprzedam gospodarstwo 
10 ha budynki murowane 
pod dachówka. Kazimierz 
Staniszewski Pakrzycnek, 
pow. Września stacja ko­
lejowa Marzenin. 602p

Kupię domek jednoro­
dzinny w Poznaniu So- 
łacz lul? Puszczykówko. 
Oferty „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 468g.
Sprzedam działkę 7.500 m!, 
letniak murowany, budv- 
nek gospodarczy, zelektry 
fikowany, opłotowana — 
Rokietnica, ul. Snokojna 
16. Informacje od 9—16. 
lub Poznań. Osiedle War 
szawskie, Witkowska 18
m. od 19. 49784g

Oddam obiekt magazyno­
wy na rozbiórkę, względ 
nie sprzedam. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 49796g.

Kupię parcelę pod budo­
wę przy ul. Warszawskiej, 
Grunwaldzkiej lub Dą- 
br wskiego. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
88g.
Kupię pół domu bliźnia­
czego względnie domek 
jednorodzinny z małym 
ogródkiem, do 200 tys. zł, 
w Poznaniu. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
18g.

Sprzedam domek dwa po­
koje, kuchnia,' weranda 
oraz parcela, 200.0'0 zł, na 
granicy Poznania. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 58g.
Sprzedam domek jedno­
rodzinny, nowy, komfor­
towy z ogrodem, w Lubo­
niu. Do Poznania dogod­
ny dojazd autobusami 
MPK. Warunek mieszka­
nie zastępcze w Poznaniu. 
Oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 75g.

tDnia 9 lipca 1973 roku zmarła, namaszczona
Olejami św., w 90 roku życia pełnego trudu, 

poświęcenia, nasza najukochańsza i najczulsza 
matka, siostra, babcia i prababcia

MARIA NIEDZIELA
z domu Markowska

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 11 lipca 
1973 r. o godz. 9.15 z kaplicy cmentarnej na Ju­
nikowie,

Poznań, Garbary 67 m. 7.

W smutku pogrążeni 
córki, syn, wnuki, prawnuki 

i rodzina
607g

tZ żalem zawiadamiamy, że dnia 8
1973 r. zmarł po długotrwałej i ciężkiej 

robie nasz drogi mąż i ojciec

MARIAN MROCZYK
Pogrzeb odbędzie się dnia 11 lipca 1973 

o godz. 13.40 na cmentarzu na Junikowie.

Poznań, Jaworowa 36.

lipca 
cho-

roku

Zona i córka

558g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
8 lipca 1973 r. odszedł od nas na zawsze, opa­

trzony Sakramentami św., w wieku 70 lat, nasz 
kochany mąż, ojciec, teść; dziadek i pradzia­
dek, śp.

FRANCISZEK BARANOWSKI
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 11 lipca 

1973 r. o godz. 16 na cmentarzu w Żabikowie.

W smutku pogrążona

żona z rodziną 
___________ 548g

4- Dnia 8 lipca 1973 r. zmarł, opatrzony Sakra- 
I mentami św., nasz drogi ojciec, teść i dzia­
dek, przeżywszy lat 89, śp.

FRANCISZEK URBAŃSKI
artysta muzyk

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 11 bm 
o godz. 11.55 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążone 

córka z mężem, wnuczka z mężem

Poznań, ul. Pułaskiego 14 m. 2. 603g

Bliższych informacji udziela oraz zgłoszenia 
przyjmuje Ośrodek Szkolenia w Poznaniu przy 

ul. Klasztornej nr 2 — telefon 542-26, 
od godz. 8—18, w soboty do 15.

5276-K1

ZAKŁADY MOTORYZACYJNE
Poznań, ul. Wawrzyniaka 43

OFERUJĄ DO SPRZEDAŻY

CHŁODNICE
do samochodu Warszawa 224
nr katalogowy 02-1301010-12.
Telefon 439-93 - Dział Zbytu.

5176-Kl

Zguby S Różne
8. 07. br. w autokarze re­
lacji Bydgoszcz — Poznań 
przez Wągrowiec, zagu­
biono paczkę w szarym 
opakowaniu z notatkami. 
Znalazca proszony o skon 
taktowanie się za wyna­
grodzeniem pod adresem: 
Zdzisław Walczak, Poz­
naj 60-630 „A”. 563g

Warsztat przyjmuje Wszel 
kie prace ślusarsko-tokar- 
skie. Oborski — Poznań, 
Wawrzyniaka 3. 49692g
Panią, która zgłosiła się 
ze znalezioną portmonet­
ką, proszę o przybycie 
powtórne, Dzierżyńskiego
142 m. 36. 519g

* Matrymonialne
30. 6. 73 zaginął w Szcze­
pankowie mały pekińczyk 
(suka), brązowy, białe 
łapki przednie i podbrzu­
sze. Uczciwy posiadacz 
proszony o zwrot za wy 
nagrodzeniem. Poznań — 
Szczepankowo, ul. Micha
łowo 3. 54 Ig
Bezpyłowe cyklinowanie 
parkietów, malowanych 
podłóg, lakierowanie rów 
nież dla zakładów pracy
Tel. 67-11-24. 480g
Orwochrom — barwne ma 
łoobrazkowe filmy pozy­
tywowe ORWO wywołu-
je w terminie 7 dni. Za-
kład fotograficzny — Jan 
Kółecki. Poznań, ul. Ra­
tajczaka 36 (narożnik Czer 
wonej Armii), tel. 599-21.

49531g
Bezpyłowe cyklinowanie 
parkietów. Tel. 521-88.

359g

Panna, 
darstwo 
poślubi

technik, gospo- 
średniorolne — 
kawalera około

40 lat. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 49748g

Biuro Matrymonialne — 
„Małżeństwo”, Poznań, Li
belta 29 
usługi w 
żeństw. 
15—19.

— poleca swoje 
kojarzeniu mał- 
Czynne— gcdz.

49605g

Wysoki brunet, 39 lat, sta 
nu wolnego, o łagodnym 
usposobieniu, pozna panią 
o podobnych walorach. O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dla 45g.

Panna, lat 22, wykształ­
cenie średnie, zgrabna, 
wzrost 165. niebiedna, po­
zna odpowiedniego pana 
na stanowisku. Cel matry 
monialny. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
25g.

tW dniu 8 lipca 1973 roku odszedł od nas na 
zawsze, opatrzony Sakramentami św., prze­
żywszy lat 73, nasz kochany mąż, ojciec, teść 

i dziadek, śp.

JAN KUS
Pogrzeb odbędzie się w dniu 11 linca 1973 rolru 

o godz. 11 na cmentarzu junikowskim.

Poznań, Wspólna 41 m. 11.

W smutku pogrążeni 
żona i syn z rodziną

565g

tDnia 7 lipca 1973 roku po długich i ciężkich 
cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., 
zakończyła swe pracowite i pełne poświęcenia 

życie nasza najukochańsza mama, teściowa, 
babcia i prababcia, przeżywszy lat 75, śp.

JOZEFA GRUCHOT
z domu Precz

Pogrzeb odbędzie się dnia 11 lipca 1973 roku 
o godz. 14.15 na cmentarzu na Junikowie.

W wielkim smutku pogrążeni 
córki, synowie, synowe, zięciowie 

wnuki i prawnuk
Poznań, ul. Wawrzyniaka 14 m. 10. 52«g

tDnia 29 maja 1973 r. zmarł w Londynie nasz 
ukochany ojciec, brat, dziadek i wuj, śp.

lubomir Święcicki
h. sędzia Sądu Okręgowego w Poznaniu

Pogrzeb odbył się w Poznaniu, dnia 5 lipca 
1973 r. na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

RODZINA
545C

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że w dnbi 
8 lipca 1973 roku odszedł od nas na zawsze, 
opatrzony Sakramentami św., najukochańszy 

mąż, ojciec, teść i dziadek, śp.

STANISŁAW GRABOWSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 11 lipca 1973 roku 

o godz. 9.50 na cmentarzu junikowskimU

W głębokim smutku pogrążeni

żona, córki, zięciowie i wnuczki

Poznań, Piekary 8a m. 46. 597 g



lipiec Amelii. 
Filipa

Wtorek Słońce 3.23—19.57
W nowej szacie Jak się wypoczywa w Kiekrzu?

L TEATRY J

POLSKI — g. 19 „Ożenek”.
NOWY. OPERA. OPERETKA, 

MARCINEK — nieczynne.

Ł KINA J

KDF MUZA — g. 16 „Powrót re­
wolwerowca” (USA 14 1.), g. 18, 20 
„Naszyjnik dla mojej ukochanej” 
(radź. 11 1.).

KDF PAŁACOWE — g. 15 „Nie­
śmiertelni Flip i Vlan” (USA 11 
1.). g. 17.30. 20 „Mały wielki czło­
wiek” (USA 16 1.).

POD GWIAZDAMI (Dziedziniec 
Pałacu Kultury) — g. 21 „Benia­
min. czyli pamiętnik cnotliwego 
młodzieńca” (franc.).

APOLLO — g. 15. 17.30 „Wódz 
Indian — Tecumseh” (NRD 11 1.). 
fi. 20 „Port lotniczy” (USA 14 1.).

BAŁTYK — g. 10. 12.30. 15.30. 18, 
20.15 „Śmiech w ciemności” (ang.’ 
18 1.).

GONG — g. 10. 12. 16 „Szaleniec 
z IV laboratorium” (franc. 14 1.), 
fi. 18. 20 „Kot” (franc. 16 1.).

GRUNWALD — g. 17, 19.30 
„Dueimada” (włos. 16 1.).

GWIAZDA — g. 10. 13. 16, 19
„Tylko dla orłów” (ang. 14 1.).

MALTA — g. 16. 18. 20 „Z księgi 
królów” (radź. 11 1.).

MINIATURKA — g. 15.30. 17.30, 
19.30 „Mój kochany Robinson” 
(NRD 16 1.).

OLIMPIA — g. 15 „Wielkie wa­
kacje” (franc. 11 1.), g. 17.30 „Męż­
czyzna, który mi się podoba” 
(franc. 16 1.).

PANCERNIAK — g. 17.30, 20 
„Orle piórko” (czes. 14 1.).

RIALTO — g. 10. 12. 14, 16. 18. 
20 „Onis obyczajów” (poi. 16 ].).

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 15. 
17, 19.30 „Gniewna podróż” (bułg. 
14 1.).

SCALA — g. 16. 18 „Ziemia fa­
raonów” (USA 14 1.), g. 20 „Nar­
kotyk” (franc. 18 1.).

WARTA — g. 10. 12. 14, 16, 18, 20 
„Opętanie” (poi. 16 1.).

WILDA — g. 10. 12.30. 15.30, 18, 
20.15 „Odstrzał” (USA 16 1.).

CZTERNASTKA. KOSMOS, 
OSIEDLE. PRZYJAŹŃ. WCZASO­
WICZ (Puszczykowo). WRZOS (Lu 
boń), WRZOS (Mosina) — nieczyn­
ne.

FOTOPT.ASTIKON — g. 13—18 
„XXVI Wyścig Pokoju” i „Birma, 
Kambodża”.

% DYŻURY J

SZPITALE: interna, chirurgia 
ogólna, laryngologia, neurologia — 
ul. Przybyszewskiego 49: chirurgia 
do lat 14 — ul. Krysiewicza 7; 
okulistyka — ul. Długa 1/2: psy­
chiatria — ul. Szpitalna 29/33.

Pogotowie Ratunkowe dla Po­
znania (ul. Chełmońskiego 20). wy­
padki liczne, tel. 999; nagłe za­
chorowania i lżejsze wypadki tel. 
66-00-66.

Centralny Ośrodek Informacji 
Medycznej Służhv Zdrowia w Po­
znaniu — tel. 540-93.

Miejska Lecznica dla Zwierząt 
(ul. Grunwaldzka 248. tel. 672-414) 
— g. 9—21 (w nocv nagłe wynadki).

Telefon Zaufania — nr 586-87 i 
522-51.

Apteki Dzierżvńskiego 319, Dą­
browskiego 140/142, Głogowska 
107 109. Główna 53. Mickiewicza 22. 
Kórnicka 24. Słowiańska. Staro- 
łęcka 78 (dyżury nocne), Marcin­
kowskiego 11 (całą dobę).

t RADIO 1

PROGRAM I: 8.10 Mel. 7 stolic;
8 35 Olsztyński koncert rozryw.; 
9.05 Polskie zespoły wokalne: 9.30 
Radio Praga prezentuje; 9.45 Pieśni 
i tańce ludowe; 10.08 Archiwum 
piosenki; 10.45 I ato z radiem: 12.20 
Graj kapelo, graj od ucha: 12.30 
Konc. życzeń; 12-50 Muzvcznv prze 
wodnik po Europie: 13.25 Radiowy 
poradnik rolnika: 13.35 Organy i 
fortepian; 14.05 Muzyczny omnibus; 
14.35 Mel. dla żołnierzy: 15.05 Wiel 
kie orkiestrr ro-rywk.: 15.35 Mu- 
zvka; 16.10 Nasi ulubieńcy: 16.30 Pły 
tv z różnych stron — ZSRR: 17 Stu 
dio Młodych: 17.15 „Rytmy”; 17.50 
Klient nasz partner: 18.05 Biuletyn 
Polskich Nagrań; 18.30 Cykl: Prądy 
i poglądy (2) — Rola socjaldemo­
kracji we współczesnym ruchu ro- 
botnlczvm: 18.40 W stylu sweet; 
12.05 Muzyka i Aktualności: 19.30 
Dwa kwadranse Baroku: 20.15 Z na 
grań Orki“Stry PR i TV pod dyr. 
S. Rachonia: 21 Miniatury rozryw­
kowe: 21.30 Rytm, taniec, piosen­
ka; 23.15 „Jam Session” — opr. Ro 
man Waschko; 0.10 Program nocny 
z Katowic. •••

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8, 9. 10, 
12.05, 15. 16. 20, 22, 23, 24, 1, 2. 2.55.

PROGRAM II: 8.35 Z mikrofo­
nem w fabrvce; 9 „Miniatury” Ach 
medchana Abu Balcara: 9.20 Mel. < 
paryskiej ulicy: 9.30 Wrocławskie 
skowronki radiowe; 9.40 Dla nrzed 
szkoli i dziecińców wiejskich 
„Gdzie jest As?” aud. słowno-mu­
zyczna: 10 Poetycki konc. życzeń; 
10.30 Giacomo Puccini: Gianni 
Scbiochi” — opera komiczna w I 
akcie; 11.45 Melodie z Mazowsza; 
13 Konc. dnia: 13.35 Siadami Kol­
berga — „Bajki kaszubskie”; 14 
Więcej, lepiej, taniej: 15.14 Tu Ra­
dio — Moskwa; 14.35 M. Karłowicz 
— Poeniat symf. „Powracające fa­
le”; 15 Radioferie w kręgu przyja­
ciół; 15.40 Phiłinp Scharwenka; So 
nata na altówkę i fortepian op. 
106; 16 Rekreacja, wypoczynek, tu­
rystyka — aud. Redakcji 3poł.; 
17.25 Aud. spoi.; 17.40 Z cyklu: „Po 
stawy i działanie” — komentarz K. 
Kolanowskiego; 17.50 R.adioexpress; 
18.05 Marsze symfoniczne: 18.40 
Widnokrąg — Rola karbochemii w 
gospodarce narodowej; 19 Studio 
Młodych; 19.15 I.ekcja j. niemiec­
kiego; 19.30 Mag. literacko-muzycz 
ny pt. „Wieczór nad Sekwana”; 
21 Nowiny i nowinki muzyczne; 
21.15 Zwierzenia wieczorne; 21.30 
Mag. „Z kraju 1 ze świata” oraz
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Poznańskie chóry 
na festiwalu

w Międzyzdrojach
Przez prawie dwa tygodnie 

Międzyzdroje rozbrzmiewały 
pieśnią chóralną. Ludzie pra­
cy, wypoczywający tu po cało­
rocznym trudzie, oprócz uro­
ków plażowania mieli zapew­
niona rozrywkę kulturalną wy 
sokiej rangi artystycznej. Już 
no raz ósmy odbywał się tam 
Festiwal Pieśni Chóralnej, tym 
razem pod hasłem 500-lecia 
urodzin Mikołaja Kopernika. 
Oprócz dziewięciu zespołów 
krajowych, w festiwalu uczest 
niczyły 4 zespoły zagraniczne: 
z Belgii, Bułgarii, NRD i Ru­
munii.

Występy festiwalowe rozpo­
czął wybitny amatorski chór 
mieszany im. S. Moniuszki z 
Poznania pod dyrekcja Mie­
czysława Dondajewskiego. 
Przed kilku laty chór ten był 
laureatem głównej nagrody fe- 
stiwalu.

Obok chórów amatorskich, 
na estradzie muszli koncerto­
wej w Międzyzdrojach stawa­
ły także chóry zawodowe, 
m. in. Poznański Chór Chłopię­
cy pod dyr. Jerzego Kurczew­
skiego. Znakomity program te­
go zespołu oklaskiwała trzyty­
sięczna widownia nowo wybu­
dowanego amfiteatru. Szczegół 
ny aplauz zyskały „Gry” po­
znańskiego kompozytora An­
drzeja Koszewskiego.

Koncertowały także chóry 
młodzieżowe. Największą nie­
spodzianką festiwalu stał się 
występ chóru działającego prz.y 
Liceum Ogólnokształcącym w 
Grodzisku Wlkp. i Nowym To­
myślu pod nazwa Chór Dziew­
częcy Pro Sinfonika pod dyr. 
Walerii Milczyńskiej. Poziom 
wykonawczy zespołu zyskał 
wysokie uznanie Komisji Arty 
stycznej, która przyznała temu 
chórowi „Nagrodę im. prof. 
Edmunda Maćkowiaka za naj­
lepsze wykonanie stylizacji 
polskiej muzyki ludowej”, (na)

KIEROWCO' PRZED 
PRZEJŚCIAMI DLA PIE­

SZYCH ZACHOWAJ 
SZCZEGÓLNĄ OSTROŻ­

NOŚĆ

Słońce spoza
Jak co tydzień, tak i w ubiegłą sobotę i niedzielę poznania­

cy opuszczali miasto, by wypocząć w pobliskich ośrodkach 
rekreacyjnych Postanowiliśmy towarzyszyć im, aby zoriento­
wać się w jakich warunkach można spędzić weekend nad 
wodą. Tym razem wybór padł na Kiekrz.

chmur
„omegi” z czerwonym żaglem 
przekonują, że jednak było po

Milicyjny Dom Kultury przy 
ul. Grunwaldzkiej przybrał 
przed Świętem Lipcowym no­
wą szatę. Odngwiono elewa­
cję gmachu, pokrywa się da­
chem taras kawiarenki, który 
po oszkleniu I urządzeniu 
wnętrza, powiększy liczbę 
miejsc w kawiarence o 60. 
Zmodyfikuje się również za­

plecze kuchenne, (z)
Fot. — K. Przychodzki

Autobusy z ul. Przybyszew­
skiego odchodziły niezgodnie z 
rozkładem, ale za to częściej. 
Nie były zbyt przepełnione, a 
jednak duszne.

Po 20 minutach autobus za­
trzymuje się w Kiekrzu, tuż 
przy poczcie. W pobliskim skle 
pie spożywczym kolejka kupu 
jących. z napojów zaledwie 
oranżada. Obok tablica infor­
mująca, iż do kąpieliska Po­
znańskich Ośrodków Sportu, 
Turystyki i Wypoczynku 300 
metrów. Zakurzone wertepy 
nie ułatwiają dojścia i dojaz­
du. Ile może kosztować pracy 
i pieniędzy utwardzenie tego 
odcinka?

Czy to sprawiła niezbyt kia 
równa pogoda, czy telewizyj­
na transmisja meczu lekko­
atletycznego Polska-Francja? 
Nie wiem. Plażowiczów jed 
nak w kąpielisku było niewie

lu. A może fama o kierskim 
kąpielisku nie jest zbyt do­
bra? W pobliżu znajduje się 
jedynie sezonowy kiosk nale­
żący do Spółdzielni Inwalidów 
„Równość”, a w nim: konser­
wy. ciastka, papierosy oraz 
ciepłe piwo, polo-cola, oranża 
da i woda sodowa (także cie­
płe). Wokół istny śmietnik, 
ale nie odstrasza to klientów.

Rozmowy z plażowiczami po 
twierdzaja moje pierwsze od­
czucia: plaża niezagospodaro­
wana. nie skoszono nawet tra 
wy, brak wypożyczalni sprzę­
tu sportowego, wodnego, leża 
ków itp. Nie zabrakłoby nań 
amatorów. Przydałby się rów 
nież natrysk, aby się opłukać 
po wyjściu z jeziora. Nikt nie 
pomyślał o takich urządzeniach 
gastronomicznych, jak satura-

co przyjechać do 
twierdzam się w 
jac obiad „Pod 
glem’1 — gdzie

Kiekrza. li­
tym. pałaszu 
Białym Za- 

mimo dużej

Mankamenty łatwe do usunięcia
Zwrócił się do redakcji bywalec Klubu Związku Nauczy­

cielstwa Polskiego przy pl. Wolności, by podzielić się z nami 
spostrzeżeniami, które nasunęły mu się podczas korzystania 
z usług tej pożytecznej i cieszącej się wśród nauczycieli dużą
popularności placówki.
Nasz czytelnik zgłasza za na 

szym pośrednictwem preten­
sje o to, że gdy np. w po­
niedziałek w tv było nadawa­
ne przedstawienie teatralne z
dyskusją 
pełniąca 
praszała 
bo do tej

po spektaklu, osoba, 
dyżur w klubie, wy- 
obecnych o godz. 22, 
pory klub jest otwar

ty. (W gablocie informacyjnej

Podręczniki na talony 
tylko do 15 bm.

Tylko do 15 lipca księgarnie 
sprzedawać będą podręczniki 
szkolne posiadaczom talonów. 
W późniejszym okresie ucznio 
wie mogą liczyć tylko na książ 
ki używane.

„Dom Książki” informuje 
ponadto, że unieważnia się ta­
lony na nowy podręcznik 
„Wychowania obywatelskie­
go” — Gajewskiego i Gebeth­
nera dla klasy VIII, ponieważ 
pozycja ta się nie ukaże. W 
przyszłym roku szkolnym o- 
bowiązywać bedzie dotychcza­
sowy podręcznik do tego nrzed 
miotu — Gajewskiego i Kąko- 
la. Nowy nakład powinien po­
jawić się na pólkach księgar­
skich na początku września. 
Wtedy też szkoły rozdzielą po­
nownie talony na ten podręcz­
nik.

„Dom Książki” przypomina 
również, że od 15 sierpnia w 
wyznaczonych księgarniach 
Poznania i we wszystkich 
księgarniach powiatowych roz 
pocznie się kupno i sprzedaż 
podręczników używanych, (tt)

wywieszone było zaproszenie 
do klubu na spektakl i na dy­
skusję)

Inna uwaga: program tv o- 
gląda się w ciemnym pomiesz­
czeniu, co bardzo męczy oczy. 
Powszechnie przecież wiado­
mo, że za telewizorem powin­
no być umieszczone jakieś o- 
świetlenie, które łagodzi in­
tensywność blasku, bijącego z 
kineskopu. Tymczasem w klu­
bie nie tylko o tym nie pomy­
ślano, ale w dodatku na ekra­
nie odbija się światło nie osło­
niętej niczym żarówki z kory­
tarza. To zwiększa zmęczenie 
oczu i utrudnia odbiór obrazu.

Inny mankament — podczas 
oglądania telewizji znaczna 
część klubowych gości pali i 
wszyscy wędzą się w tym dy­
mie. Ponadto, np. podczas 
dziennika, toczone są rozmo­
wy, co uniemożliwia skoncen­
trowanie uwagi na informa­
cjach.

Na pytanie naszego czytel­
nika: — czy tak być powin­
no? odpowiedzieliśmy, że za­
pewne nie. Zgodzi się z tym 
na pewno zarząd Klubu, któ­
ry — jesteśmy o tym prześ­
wiadczeni — zrobi co potrze­
ba, by usunąć te drobne man­
kamenty w interesie człon­
ków ZNP, którzy chętnie za­
glądają do klubu i wyrażają 
się z uznaniem o jego działal­
ności. (z)

ODPOWIADAMY

Nina Komórka kadrowa.

tor, wózek 
kontener z 
go można 
restauracji

z kiełbaskami, czy 
lodami. Coś ciepłe 
spożyć jedynie w 
„Pod Białym Ża-

glem”, piętnaście minut od 
kąoieliska. W restauracji 
ruch znikomy, obok kiosk z 
napojami (również nie chło­
dzonymi). a stoły nrzed 
(odrapane i podniszczone), pole 
camy uwadze właściciela — 
Gminnej Spółdzielni. Do Po­
znania wracam spacerkiem 
przez Krzyżowniki. Po drodze 
sporo dzikich nlaż, i niec^n- 
ny kiosk MHM przy ul. Nad 
Jeziorem.

Niedziela. Niepewna aura nie 
zrazńa amatorów plaży. W ka­
sie MPK przy Przybyszewskiego 
sorzedano około 2000 biletów 
do Strzeszynka. Bilety do 
Kiekrza snrzedąja kierowcy 
— przewieźli kilkaset osób.

liczby klientów dania są ser­
wowane szybko. Około szesna­
stej kąpielisko się wyludnia, 
jest coraz chłodniej, więc koń 
czy się plażowa niedziela w 
Kiekrzu. /

Wczoraj, naszymi spostrzeżenia­
mi podziełiliśmv się z zastępcą fly 
rektora POSTiW-u do spraw in­
westycyjnych. Dowiedzieliśmy sic, 
iż urządzenie wypożyczalni sprzę 
tu sportowego jest niemożliwe z 
uwagi na to, iż akwen kierski jest 
jeziorem sportowym, a żaglówki 
stanowią niebezpieczeństwo dla a- 
ma’orów przejażdżek po jeziorze. 
POSTiW zlecił natomiast biurom 
projektowym opracowanie planu 
perspektywicznego zagospodarowa­
nia plaży, należy więc tylko ocze­
kiwać jego szybkiego zatwierdzę 
nia i realizacji.

Pozostałe nasze spostrzeżenia z 
niedzieli w Kiekrzu polecamy uwa 
dze WZGS (kiosk przy restaura­
cji „Pod Białym Żaglem”), nato­
miast uwagi dotyczące porządku 1 
czystości w Kiekrzu — Prezy­
dium DRN Jeżyce i Prezydium 
Powiatowej Rady Narodowej po­
wiatu poznańskiego, (ask)

0 Na kolonie lełnie wyjechało 
do malowniczo położonego łasz­
kowa pow. Śrem 80 dzieci księ­
garzy z województw: poznańskie 
go, warszawskiego, wrocławskie­
go, szczecińskiego, zielonogór­
skiego i opolskiego. Wyposaże-

Przed ciastkarnia
spory tłumek, 
przyjechałem

i w Kiekrzu 
W niedzielę

pociągiem
dworzec obskurny i wewnątrz 
niezbyt czysty, ale zadbany 
skwer z ławkami doskonale za 
stępuje poczekalnię. Cóż z te­
go jednak, gdy w oołudnie za 
czvna kropić deszcz?

Na kiosku spożywczym ko­
munikat, nakładający na wszy 
stkie jednostki państwowe, 
społeczne i spółdzielcze, dzia­
łające na terenie gminy Rokie 
tnica, obowiązek utrzymania 
wzorowego porządku. Niezbyt 
jest jednak przestrzegane owo 
zarządzenie władzy terenowej. 
Poobijane znaki drogowe przy 
ulicy Kierskiei niczego kierów 
com nie wyjaśnia, tereny wo­
kół ośrodków zakładowych i 
klubów sportowych zaśmieco­
ne.

Niewiele lepiej na kaoielis- 
ku, którego mankamentami 
sa: skandalicznie zanieczysz­
czona ubikacja i brak nr^ebie 
ralni. Zastępują je pobliskie 
krezki i łany zboża.

Niedostatki bazy turystycz­
nej i sanitarnej rekompensu­
je widok dziesiątków „roztań­
czonych” no jeziorze żagló­
wek z okolicz.nych jachtklu­
bów. W przebijającym przez 
chmury .słońcu, manewry

nie kolonii z 
modernizacji, 
ze środków 
mu Książki"

roku na rok ulega 
Wybudowano np. 

poznańskiego ,,Do~ 
basen kąpielowy;

każde dziecko zatem ma możność 
nauczyć się pływać. Na drugi 
turnus, który rozpocznie się 26 
bm., do łaszkowa przybędzie 
druga grupa 80 dzieci z wymie­
nionych województw, (sfach)

0 Medale „Za długoletnie 
pożycie małżeńskie" otrzymują 
następujące, zamieszkałe w dziel 
nicy Grunwald, osoby: Agniesz­
ka i Stanisław łackowscy, Ma­
rianna i Marian Maćkowiakowie, 
Konstancja i Bolesław Triłłowie, 
Aniela i Antoni Maciuszczako- 
wie, Wiktoria i łan Grześkowia­
kowie, łulianna i łan łastrząbo- 
wie, Lubomira i Ignacy Moroze- 
wiczowie oraz Helena i Władys­
ław Siedlewscy. Dekoracja me­
dalami nastapi w Prezydium DRN 
Grunwald, 17 bm. (z-o)

INFORMUJEMY
A Terenowa Organizacja Eme­

rytów przy DOKP dzisiaj i 13 bm. 
przyjmuje w Klubie przy ul. Mar­
chlewskiego 140 zgłoszenia na wy­
cieczkę autokarem w dniu 19 bm.

Taka sama organizacja przy
ZNTK urządza jutro 11 bm., wy­
cieczkę nad jezioro do Wągrowca. 
Wyjazd z Dworca Głównego o 
godz. 8.

Nowe wystawy w Klubie MPiK
Dzisiaj otwarta zostanie w Klubie MPiK wystawa malar­

stwa Edmunda Szyftera, połączona z prezentacją medali 
Mieczysława Chojnackiego, Józefa Murlewskiego, Edwarda 
Smolibowskiego i Józefa Stasińskiego, pt.: „Ludzie i morze”.

Natomiast od 14 lipca br. w czytelni parterowej zwiedzać 
będzie można wystawę rysunków Krystyny Kofty.

Obie ekspozycje czynne będą codziennie z wyjątkiem nie­
dziel w godz. od 10 do 20. (na)

po otrzymaniu dokumentu, stwier 
dzającego zatarcie skazania w po 
stępowaniu sądowym, obowiąza­
na jest niezwłocznie zniszczyć 
znajdujące się w aktach pracow­
nika dokumenty, dotyczące kary, 
oraz usunąć wszelkie wzmianki i 
zapiski w tej sprawie z innych do­
kumentów, ewidencji i rejestrów 
(paragraf 40 ust. 1 wytycznych 
Przewodniczącego Komitetu Pracy 
i Płacy z 28. 6. 1967 r.). (1401)

Janina J. — Przyjęcie do do­
mów specjalnych dla przewlekle 
chorych oraz innych tego typu 
placówek, załatwia Wydział Zdro-

Doszkalanie
kierowców doświadczalnych

wia i Opieki Społecznej Prezy-

stan pogody: 21.55 Rozmowy o wy­
chowaniu; 22.05 Impresje muzycz­
ne Z. Sierpińskiego: 22.30 Kalejdo­
skop kulturalny; 23 Utwory W. A. 
Mozarta gra Orkiestra Svmf. NBC 
pod dyr. Toscaniniego: 23.40 Z mu
zvki dawne i. /

WIADOMOŚCI: 3.351, 4.30, 
6 30, 7.30, 8 30, 11.30, 13.30,
23.30.

PROGRAM III — nieczynny.

5.30,
18.38.

Ę telewizja J
PROGRAM I: 10—10.45 — Z serii 

„Zapomniane historie” — nowela 
filmowa prod. czechosłow. pt.
Narzeczona";

„Deszczowy 
film Disneya

dzień”
Dla dzieci 
programie

Niezwykły orzeł'
16.30 — Dziennik: 16.40 — „Coperni 
cus Tryumphans” — opera Wyko- 

• nawcy artyści śpiewacy Opery Po 
znańskiej, Orkiestra Kameralna 
oraz chór pod dyr. Zdzisława Szo­
staka — (kolor); 17.15 — Z cyklu 
„Ambicje po polsku” — „Cztery­
stu przegradza ł.abę” rep.: 17.40 — 
Obrachunki sportowe: 18 — Dla 
młodych widzów Teleferie — Nie-

widzialna ręka — film z s. „Przy­
gody psa Cywila” — „Skrzydlate 
lato”; 19.10 — Przypominanie, ra­
dzimy; 19.20 — Dobranoc i Dzien­
nik — (kolor): 20.15 — „Zbrodnia i 
kara” — cz. I fab. filmu prod. radź, 
(ekranizacja powieści Fiodora Do­
stojewskiego): 22 — Z cyklu „Spot 
kanie z pisarzem” — z Jerzym 
Krzysztoniem rozmawia Aleksan­
der Małachowski; 22.30 — Dziennik 
i wiadomości.

PROGRAM II: 17.25
bydgoska”; 
Brdzie” — 
skiej; 18.05

17.50 — 
film dok.

Rozkosze

— „Kronika 
.Flisacy na 
prod. pol-

głowy — teleturniej; 18.35 
kuchenny” — (Mój dom. 
Nasz. Wasz (kolor); 19 — 
gotyckiej cegły — rep. —

łamania 
— „Kat 

Twój. 
■ Miasto 
(kolor):

19.20 — Dobranoc i Dziennik — 
(kolor); 20.15 — Madagaskar — kró 
lestwo Beniowskiego (Telewizyjny 
Atlas Świata): 21 — „Bory Tuchol 
skie” — impresja filmowa Karola
/Mchimowicza: 21.20 
— (kolor): 21.30 — ,
nibris Orbium. 
no-muzyczny

— 24 godziny 
De Revolutio- 
program słów

oparty na tekstach
Mikołaia Kopernika: 22.05 — „Cała 
naprzód” — film fab. prod. pol­
skiej.

dium WRN w Poznaniu, ul. Stalin- 
gradzka 16'18. Tam też radzimy 
zwrócić się z odpowiednim wnios­
kiem, bowiem wydział zdrowia 
najlepiej jest zorientowany, w któ­
rym z prowadzonych domów są 
wolne miejsca. (1398)

Janina B. — O przyjęciu osoby 
niepracującej do Liceum Ogólno­
kształcącego dla Dorosłych zade­
cydować może jedynie Kuratorium 
Okręgu Szkolnego w Poznaniu, al. 
Stalingradzka 18. (1446)

Jerzy M. Sródka — Należy zwró­
cić się do Sądu, który w wyjąt­
kowych okolicznościach może wy­
dać zezwolenie na małżeństwo 
dziewczy/ie, która nie ma jeszcze
18 lat. (1462)

St, St. Ch. — Każdy środek 
chadzający działa wpeznie na 
ganizm. Leczenie Zatlrn musi 
przeprowadzone pod kontrolą 
karza. (1473)

Zofia P. — Zakład pracy

od- 
or- 
być 
le-

ma
rację. Na syna, który uczęszcza do 
szkoły dla pracujących, nie przy­
sługuje zasiłek rodzinny. (1466)

Krystyna A. — Białych twardych 
„pieprzyków” sama pani z twa­
rzy nie usunie. Są to prawdopo­
dobnie tzw. prosaki. Rodzimy udać 
się dr> kosmetyczki, która przepro­
wadzi zabieg w prawidłowy spo­
sób. (1503)

Kierowca doświadczalny — 
to określenie kojarzy nam się 
z doskonałymi umiejętnościa­
mi w zakresie techniki jazdy 
w różnych warunkach. Jest w 
tym sporo prawdy, bo znacz­
nie lepiej, niż przeciętny użyt­
kownik dróg, potrafi on „pos­
kromić” konie mechaniczne.

Jak we wszelkich innych za­
wodach, również i tutaj do­
kształcanie jest jednak niezbęd 
ne. Wychodząc z tego założenia, 
Ośrodek Badawczo-Rozwojowy 
Przemysłu Oponiarskiego w 
Poznaniu zorganizował ostat­
nio pierwszy kurs szkolenio­
wy dla kierowców doświad­
czalnych w Cieplicach Ślą­
skich kolo Jeleniej Góry. Wzię­
li w nim udział kierowcy z 
OB-R Przemysłu Oponiarskie­
go w Poznaniu oraz z zakła­
dów opon samochodowych w 
Olsztynie i Dębicy. Przeszko­
lono ich teoretycznie i prak­
tycznie w zakresie m. in. takich 
tematów jak: pierwsza pomoc, 
jazda szybka a ekonomika, 
technika jazdy (ten temat uczę 
stnicy kursu przerobili pod 
okiem mistrza kierownicy — 
Adama S’morawińsk:ego).

Podobne szkolenia Ośrodek

Badawczo-Rozwojowy Przemy­
słu Oponiarskiego zamierza w 
przyszłości kontynuować, (ad)

Ha zdjęciu; próba zręcznościowa 
na odcinku specjalnym w Micha­

łowicach.
Fot. — S. Stylo


